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S e n s a c y j n y  s z c z e g ó ł  u c i e c i i  E p h s r d t a .
Warszawa. (Tej w ?) (M). Do­

wiaduję się c poważnego źródła, że 
.'ząd zaniechał przyznania funkcjo- 
larjuszani państwowym zapowiada­
nej Dodwyżki procentowej w bieżą­
cym miesiącu. Rząd stoi podobno na 
stanowisku że wypłacenie podobnej 
oodwyżki w obecnej chwili przed 
wprowadzeniem w ży d e  pi ojekta u-

»Bsy uxa -<

mej pomp.
posa-zerJa tuiikękuiar.atszy państw o­
wych spowodowałoby niepóliądajr; 
gmatwaninę. W iadomość ta rozwieje 
niewątpliwie nadzieje 'icznych rzesz 
urzędniczych, które oczekiwały na 
podwyżkę plac, która uratow ałaby 
w  drobnej mierze przed skutkami 
rosnącej drożyzny.

Policja opanowała syi!isc!| w R fecłaip ,

O & h z e ż e n ie .
Z powodu pojawienia się na rynku 'alsytikatów żarówek 

mlecznych znanych pod marka " r e j e n t a 11,
ostrzegamy, że tylko napis na żarówkach mlecznych

„ P H I L I P S - A R G £ N T A ‘
gwarantu e ich autentyczność, oszczędność zuzvcia prądu 
oraz trwałość,

P T. PubLcznośc zeclice we v* «żnym interesie ną 
powyższe zwrócić baczną uwagę.

P fiisM ssls iif le rs liii FoferjJra lam p e te r y c z n y c h  

65 „PłkILSPS11 Ska Akc., War:zawa.

Warszawa. Tel wl (J). Do Berli­
na z W rocławia donoszą, żc policia 
zdołała opanować sytuację i unie­
możliwiła dalsze rozruchy. Szkody 
powstałe skutkiem rozruchów są ol­

brzymie. Podobno także i w Gliwi­
cach zdarzyły się rozruchy analogi­
czne, jakie nnafy miejsce we W ro­
cławiu.

KpORT NAD MOSZEM,

3 SVIhiibu
Warszawa. Teł. wl. (J). Dziś 

przed południem przed sądem kar­
nym wojskowym rozpoczęła sie roz­
praw a przeciwko porucznikowi Je­
rzemu Nienucrzc Radomskiemu, któ­
remu akt oskarżenia zarzuca, iż 9. 
czerwca br. przed gmachem Sejmu 
znieważył czynnie pos. Stanisława 
Strońskiego, redaktora ..Rzeczypo­
spolitej". Trybunałowi przewodni­
czył pułkownik Dudrewicz, oskarżał 
prokurator mjr. Grodzicki, bronił 
adw Paschalski.

Oskarżony porucznik Radomski 
przyznaje się do spoliczkowania 
pos. Strońskiego, jednakże do winy 
nie poczuwa sie, gdyż, jak twierdzi, 
spełnił swój ooowiazek. Porucznik 
Radomski po półgodzinnej przemo­
wie stwierdza, że chodziło tu o cześć 
wodza arm:ś i o honor oficera, który  
pos. Stroński w całym szeregu swo­

ich napastliwych artykułów  zelżył 
Honor wodza i oficera, to jedno i to 

samo — mówił por. Radomski — 
wobec czego wszyscy oficerowie 
by ii zelżeni przez akt zelżenia marsz. 
Piłsudskiego.

krótkiej przemowie po.->- 
Suronskiego, k tóry  starał sie w yka­
zać, że nie miał zamiaru nikomu u- 
bliżyć, a że jedynie tylko spełniał 
swój obowiązek publicystyczny, 
urzystaniono do przesłuchania 
świadków, a mianowicie Koca i nur. 
Bogusławskiego. Obaj świadkowie 
zauważają, że por. Radomski mógł 
czuć się obrażonym artykułami pos. 
Strońskiego, które w rzeczywistości 
obrażały osobę Naczeinego Wodza 
armji polskiej.

Po tych zeznaniach zarządzono 
przerwę, po której w dalszym ciągu 
przesłuchiwano świadków.

Żaglow e pow ozy, w zbudzające sensację  w śród letników , p rzebyw ających  lum
m orzem .

usrasj-fł szczegół iicM i E itoife
W aftrę zamipszary tfjffzyifjgftit Trybunału dla ochrony Republiki!

Ponom arestan ie  Tisisoiiii.
W arszaw a . (Teł. wl.) (J). Z Mo- 

-.tovy donoszą, że skutkiem gwal- 
taw p ^ so  w zrostu  łicaby z w o ła m .- 
frów pa&jairdiy T id w u a . n a łw y i-

szy zarząd t. z w. żyw ej cerkwi za 
żądał od władz sowieckich ponow­
nego aresaiowitują [ idium*

Warszawa. Ted. wl. (.1). Jak  do­
noszą z  Berlina, rząd saski ogłosił 
oficjalny komunikat, który stw ier­
dził. żc Prezydent Trybunału dla o- 
chrorK,' ropubliki oraz Prezydent 
fsenstu dr, Schmid* ułatwili ucieczkę 
Erhard towf.

Na podstawie tego komunikatu 
niemiecka prasa lewicowa domaga 
się oddania pod sąd żarówko ur.

Schmidta, iak i kanclerza Cimn, któ­
ry pozostawał z tern w kontakcie —
Rotnimo tego rząd niemiecki dotych 
czas nie dał żadnych wyjaśnień. O 
wspomniani1 tri komunikacie rządu
saskiego jedynie niektóre dzienniki 
prawicowe przyniosły wiadomość, 
że dr. Schmidt ma zamiar podać się, 
do dymisji
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3ak zgingli letnio! pod Lublinem.
PRZYCZYNA KATASTROFY DOTYCHCZAS NIE USTALONA.

Od jakiegoś czasu jesteśmy świad­
kami wstrząsających katastrof lot­
niczych. Jeszcze nie minęły echa 
dwu strasznych katastrof w Krako­
wie. a oto w  onegdajszym numerze 
..Gazety Porannej" donieśliśmy krót­
ko o wypadku w Lublinie.

Katastrofa miała przebieg nastę­
pujący :

Na wiadomość o katastrofie przy­
byli na miejsce wypadku wojewoda 
lubelski i przedstawiciele władz, a 
oczom ich przedstawi! się w strząsa­
jący widok: w potrzaskanym i w ry­
tym w ziemię samolocie na swych 
miejscach znajdowały się trupy dwu 
lotników': Pilot-porucznik. Henryk
Strzałkowski, pochylony na sweni 
siedzeniu w tył, miał strzaskana ca­
ła czaszkę i twarz do niepoziiania; 
u/branie zbryzgane mózgiem; ręce

i nogi połamane ze sterczącemu na 
wierzchu kośćmi. Ubserw ator-kapi- 
tan Stefan Ssztei. również na sw e  ni 
miejscu pochylony wprzód, miaf 
pękniętą czaszkę u podstawy — 
śmierć liastapiła momentalnie wsku­
tek krwotoku.

Ze znalezionych dokumentów 
stwierdzono, że lotnicy ci wylecieli 
o 0 rano z Krakowa i mieli odbyć lot 
okrężny Kraków-Warszawa -Lwów  
Kraków.

Obaj piloci pochodzili z 2 pułku 
lotniczego w Krakowie. Spadek na­
stąpił z wysokości 1000 metrów', co 
ustalono z odnośnych przyrządów, 
które niemal wszystkie, prócz kom­
pasu. znaleziono w  całości i dobrze 
funkcjonujące ua aparacie.

Przyczyna katastrofy nie zosta­
ła dotęd ustalona.

WAŻNE INTERPELACJE W SFJMłE,

Warszawa. Tel. wł. (m). Na d/i- 
siejszem posiedzeniu Sejm u'w płynę­
ły  między innemi interpelacje: pos. 
Piotrowskiego (P. P. S.) w sprawie 
szykan policji w Tczewie nad podró­
żnymi, jadącymi na Pomorze, pos. 
Pużaka (P. P. S.) w  s p r a w  m asa­
kry na strajkujących r j^ tn ik a c h  
przez policję w Częstochowie, pos. 
Wachowiaka (N. P. R.) w sprawie 
terroru, urządzonego przez socjali«

styczny związek górniczy i niedo* 
stateczną ochronę władz administra* 
eyjnych .względem robotników z Po­
znańskiego w Kałuszu, pos. Czapliń­
skiego (P. P . $.) w sprawie katowa- 
tiia aresztowanych w Bielsku - Biała.

Następnie m arszałek zawiadomił 
Izbę. że Sąd Najwyższy unieważnił 
mandat pos. Wasyla Komarewicza 
(klub ukraiński).

Ogłoszenie amnesfji uległo zwłoce.
Warszawa-. (Tel. wł.) (m). Koła 

poselskie interweniowały wr tnin. 
sprawiedliwości w sprawie ogłosze­
nia ustaw y o amnestii uchwalonej 
już dawno przez Sejm i Senat.

Z wyjaśnienia udzielonego przez 
imin. sprawiedliwości wynika,"że mi­
nisterstwo sprawiedliwości już 15. 
iipca w ystosow ało do podwładnych 
władz okólnik, który ma być komen

SM isiplsołg Immw sprawie Cieśiio.
ska „Vosssicłte Zeitimg’’ przynosi 
wiadomość z Moskwy, że nota Czi- 
czerina zapowiadająca podpisanie 
przez Sowjety konwencji w sprawne 
Cieśnin, wy wołała tam olbrzymie 
zdumienie, gdyż miarodajne kola 
snwjeokic jeszcze przed paru dnia­

mi kategorycznie stw ierdzały, żc 
konwencji nie podpiszą.

Jak się zdaje, na lę zmianę sta­
nowiska wpłynął Krassin, który o- 
bawia się odosobnienia Rosji skut­
kiem mepoidpisania konwencji w 
sprawie cieśnin.

Podatek od sukien dekoltowenpii.
Warszawa. Tel. wf„ (J). Według 

doniesień z Moskwy, rząd sowjccki 
z dniem 1. sierpnia b. r. wprow adza

nowre podatki, mianowicie u męż­
czyzn od lakierków i smokingów, zaś 
u kobiet za suknie dekoltowanc.

Z posiedzenia Sejmowego.
W arszawa. (Lek wł.) (m). P ro ­

jekt ustawy o prowizorium buóżeto- 
wem odesłano w pierwszem czyta­
niu do komisji budżetowej z tern, że 
komisja ma w ciągu wtorku załat­
wić te sprawę

Nowelę do ustaw y o organizacji 
władz dyscyplinarnych w -postępo- 
wasńu dyscyipliiiarncni przeciwko
tekcjona-rjuszom państwowym  ode­
słano wr p-ierwszem czytaniu do ko­
misji admhistracyjnej.

Trzecie czytanie upoważniające 
zarządy gmin do czasow ego zajmo­
wania lokali szkolnych na cele po­
wszechnego (utuczania odłożono :ia 
następne posiedzenie.

. Z kolei izba /przystąpiła do trze­
ciego czytania o państwowych sty ­
pendiach dla młodzieży- akauc 
m jakiej.

Gpoźba ponownego strejku w lodzi.
W arszaw a. <M.) Jak  słychać robotni- szczeni na wolność w szyscy  aresztów ;* 

* c y  łódzcy uchwalili. że  jeśli w ciągu ni w  liczbie 42 osób, to  stra jk  w ybuch- 
przysztego  tygodnia nie zostaną w ypu- nie ponownie.

Ustawa o eksmisji uchwalona.
Warszawa. Tel. wł. (m). Na dzi-

słcjszeni posiedzeniu komisji praw­
niczej wysłuchano sprawozdania pos. 
Zygmunta Scydy z obrad podkomi­
sji. wyłonionej dla ustalenia wyso­
kości komornego do noweli ustawy 
o ochronie lokatorów. Z wywodów 
pos. Seydy wynika, że podkomisja 
zwróciła się do rządu z żądaniem o 
dostarczenie cyfr orientacyjnych w

sprawne zarobków robotniczych w 
pierwszem półroczu i014 roku ' i  
czerwcu 1923 roku. Ponieważ rząd 
nie dostarczył dotąd szczegółowych 
uanycli, postanowione dyskusję od­
roczyć, przejść do rozdziału następ­
nego, dotyczącego eksmisji. Art. 
lOa) dopuszczalność eksmisji) n- 
chwalono w  brzmieniu proponowa 
nem przez rząd.

Silny wzrost obrotów czekowych.
Warszawa. Tel. wł. (rn). Sprawo­

zdanie z obrotów-’ czekowych, doko­
nane przez P. K. O. za pierw sze pół­
rocze b. r., uwidoczniło silny wzrost 
obrotów' bezgotówkowych. I tak o-

gółern uskuteczniono obrotów' na su­
mę 11,921.770 miljonów marek, z 
czego na rachunek obrotów bezgo­
tówkowych przypada suma 7,810.82-1 
miljonów, t. j. 65 j pół procent.

30,000 morel? zo M e n e l?  cltleba!
W arszaw a. Tel.' w ł. (J.) W  Berlinie cena chleba podniesioną zo s ta ła  do 30 

ty s ięcy  m orek zą  „kilogram.

tarzem tfo ustawy o amnestii. Jedna­
kowoż tuin. sprawiedliwości niema 
żadnego wpływu na ogłaszanie przez 
Sejm ustawy, należy to bowiem do 
Prezydium Rady Ministrów. Min. 
spratwiedtliwości już od 2 tygodni ur- 
g.tje codziennie w  tej sprawie w P re  
zyd-juan Rady ministrów, ale dotąd 
bez skutku.

T  E L E f i R Ą M Y .

UKARANIE ..RZECZYPOSPO.
LITEJ”.

Warszawa, 23. Iipca.
(M ) Komisarz rządow y miasta 

Warszawy p. Reczkowicz pociągnął 
do odpowiedzialności karnej redakto­
ra „Rzeczypospolitej” za umieszcze­
nie notatki o przyjęciu przez redak­
cję tego dziennika składki na pomnik 
dla Niewiadomskiego, mordercy śp. 
Narutowicza.

OPŁATY ZA WYWÓZ I PRZYWÓZ 
TOWARÓW, ,

Warszawa, 23. Iipca.
m .  Urząd przywozu i wywozu 

pobierać będzie 4 pra rnille wysoko­
ści faktury od każdorazowego ze­
zwolenia na w yw óz łub przywóz. — 
W ten sposób urząd ten będzie po­
krywał w zupełności swe wydatki.

Awanse liron n  ńelenct
M ano w ani zostali kom isarzam i; Ka­

rol Schm idt Lw ów , Patlikow ski W łodz. 
L w ów ; — rew identam i: Krwszehiłeki Jan  
U rząd stacy jn y  R ozw adów , W asyltik 
A ndrzej B or ysł a  w- Tost an<nv ice, P m g a r 
Karol L w ów . R oganow icz Józef Lw ów , 
F ischer T adeusz Lw ów . Filipow icz S te ­
fan P rzem yślany , Cieciów Jan L w ów , 
Tom ek S tan isław  Nowy' Łupków , Teodo- 
lew tez  Józef S taw czanćtK apitain  Stefan 
P rzem yśl, G aw alew icz Stanisławę liehn - 
rotli Emil Janów , Piela M ichał Ja ro sław , 
H ansner H enryk L w ów -Podzam czc Ser- 
nicki Romuald Lw ów ,, C horąży W acław  
G rodzisko. W ojciechow ski Jan  L w ów —  
Podzam cze, THrscWdsti Leon P osada

C hyrow ska, M ayr Oirto L w ów . E lster 
K azim ierz P rzem yśl, Haubold Rud.ńf 
L w ów , O lechow ski F ranciszek  Lw ów  
Pusch Julian Lw ów , K w iatkow ski W lad. 
L w ów .

Adiunktam i: S tarczew sk i .Ttiljan S ą ­
dow a W isznia, G ąszcieeki M ieczysław  
L w ów . W olak K azim ierz Zagórz, N agaj 
S tan isław  Radym no. K w iatkow ski Karol 
K rasne. Skrabck  M ichał B rzeżauy . Ja- 
ciów M ichał S ądow a W isznia, H artfel- 
der Jan  ■ Ja ro sław . Siefanow icz Kajetan 
K omańcze, W allner Edm und L w ów . Le­
żak W ładysław  L w ów , Bielecki Je rzy  
L w ów , Friedl S ew eryn  B rzuchow ice. 
G rosm an M ojżesz P rzem yśl, G ustaw  Jan 
Ja ro sław . C hałupka T adeusz C ebrów  
Schm idt W ilhelm Kurniki.

A systentam i. W isehnow itz M aksym i­
lian Lw ów . Janusz Karol L w ów . Rado- 
choński M ichał L w ów , Chruściel Adolf 
L w ów , O stap  B azyli L w ów . D em itrow - 
ski Józef L w ów . B atsch  Karol Lw ów . 
Knobloch Klemens Lwów', Koplinger 
Ferdynand  Sam bor. Kalinow icz Anton 
P rzem yśl. W iśniow ski Jan  Jarosław . 
Proscli Leon Kurowice. Babiński Emi’ 
Żuraw ica. A ufschaner Rubin L w ów , M i­
chel Rajm und L w ów , W eper Emil Lwów 
Jas low sk l Leopold L isko-Lukaw ica. 
Wiłk M arceli O rcdow ice. Skw irzyiiskl 
Jaii Rudki. Mattausch B olesław  L w ów — 
Lcczaków," B ry ta  W łdSysław  Sam bor. 
W eatzberg Sam uel Niżankowdcc, Kowa- 
liczko Hieronim Sam bor, Szm onlew sk’ 
W ładysław  L w ów . H ora G ustaw  Lwów. 
O ry ck o  Józef L w ów , Spanter A leteand. 
L w ów , R om aszew ski B artłom iej Lwów 
B arańsk i JiiJfan L w ów , W iesner Frauc- 
L w ów . Filipowski W fad. S try i, Spier- 
Karol S try j, Sosiuski T adeusz  S try j. K ra­
m arz Józef P rzem yśl, Konior M aria: 
R ozw adów , .lakobłszyn Eugeniusz T a r­
nopol. Bogda M ieczysław  Lw ów —P o d ­
zam cze. T ężycki Józef L w ów -Podzam - 
cze-; — asysten tkam i: P ieczonka Stefania 
Lw ów , Szast W aler ja Lw ów .

i
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R F te ^ słc  c ^ ź n e p  a a s a r  s t a n  na U N i i ś .
Plan obalenia ustroju bo!szewiok‘ego m całym cbs/arzc Rosji.

P ogranicze puf.-sow* 
23. lipęa.

(—) P rzed  kilku dniami donieśliś­
my w  „Gazecie Porannej’’, iż rów A 
lołegie z wykryciem  znanego seisjcu 
antysowieckiego z  tow. Bela Kub­
łem na czele, — władza bolszewi­
cka zdołała w ykryć na Ukrainie1, a. 
to w Poliawie, tajna organizacje pod 
nazwą „Rosyjsko-ukrauiski związek 
larudowy’’, zmierzający do obalenia 
»rzen!i>cą w ładzy „trzeciej między. 
Kaodowki” na całym terenie Sow- 
Jepji

Jak głoszą obecnie otrzym ane z 
Poltawy wiadomości, inamy w  po­
wyższym wypadku do czynienia łrte 

,’i  organr/aeaą natury lokalnej — kim- 
iucaj małoziuaczący spisek. lecz z  
nową olbrzymią, a {szeroko rozgałę­
zioną auty sowiecką orgauizacją, 
czynną przeważnie w śród woj­
skowych i rzesz robotniczych- 
bledalwo njaw irtu, iż B ,Narokowy 
związek* zataczał sw ą spiskowrzą 
dzalainoiść mi wszystkie wojskowe 
formacje sov ieekłe rozmieszczone 
ea terytorium  niemal całej Ukrainy, 
a to — gntbcrnji poftawskiej, kijow­
skie.', jekaleritiosławskiej \ karskiej, 
iibecnlg dokonano masowych aresz- 
Gwań osób z  wyższego d o w o i/tw a  
ive wszystkich tych oddziałach a i-  
■;nji czerwonej. Ponadto zóstulo irsu • 
niętych ze s-łużby w  drodze rozkazu 
admnistrącyjnego trzech dowódców' 
dywizyjnych oraz kił,ku do w o cień w 
pułków pod zarzutem popierania 
działalności ..Związku narodowego".

Dalej udowodniono, i'ż organiza­
cja ta  zdołała w eląsaąć do szeregów 
swych czynnych człon! ów i p ra­
cowników’ znaczne rzesze robotni­
cze, a to robotników z fabryk ob wo­
dów kijowskiego i jeikatcrinasGw’- 
ukiego.

Do zw iązku należała również 
z i tacza, a  ilość robotników z Zagłębia 
dońskiego, sporo urzęd-utów  sowie­
ckich oraz średni stan włościań-

stwa uiŁraińsbcgo. „Związek naro­
dowy" miał również swe filie we 
wielu i i uejsoow oś o iacu Rcssii centr., 
ą nawet korzystaj z  czynnego po­
parcia wojskowej za logi Petrografii 
i Krousfadtn.

Należy jeszcze zgizfiMuzyć, iż 
organizacja spiskowców. — jak o- 
lx>cińc ujawniło się, liczyła w śród 
swych członków dużo odpowiedzial­
nych in Łędróków sowieckich, a po­
nadto korzystała z licznych przy­
sług' swych agentów 'niemal we 
\vszj'stldch państwowych urzędach i 
instytucjach, aż do centralnego za­
rządu LŻereew.vcra|.i w łącznie.

W obec tegc, że w ykryty s,pisck 
zataczał szerokie kręgi, a dochodze­
nia donorowu-dzily do ujawnienia 
przynależności do spwku wielu w y­
bitnych dygnitarzy, przeważnie z  
pośród wyższego dowuktztwa woj­
skowego, do których „zwykle-’ or­
gany śledcze nie mogą .,dosięgać ’ — 
„gottpaliruorawileme" (główny za­
rząd czerezwyc/aiki), w  rękach któ­
rego Sjmczywa śledztwo — ptzed- 
Iwżylo doikki.dncjjs.praw ozdanie z re­
zultatów  śledztwa do rozpatrzenia 
Kadzie leoniisąrzy ludowych, k tóra 
licząc się z ogólnymi niepewnym na­
strojem ludności, szczególnie na 1J- 
krainię, poleciła miejscowym w ła­
dzom na razią w strzym yw ać się od 
masowych aresztowań licznych 
rzesz robotników i włościan człon­
ków  „Związku narodowego*.

Natomiast „w yższa" władza za­
rządziła zwolnienie wyższych kie­
rowników' „gubismdkoioów'* i gub, 
komitetów wykon.l, gik róWineż na­
czelników okręgowych „gospolit- 
upraw “ (ez.ere,zwyczajck) .,ako osób, 
które zaniedbały działalność „Zwiąż 
kui“ i na czas nic zdążyły zastoso­
wać potrzebnych „zabiegów* w  celu 
zilikwidotwama spisku, nim przybrał 
tak;e olbrzymie rozmiary.

W śród zaaresztow anych w  zwią-

Sosnowiec, 19. liipca., 
ZTdglębie śląsko-dąbrowskie, jałć 

rażdy ośrodek przcmysłowro-har- 
dlowy, odznacza sic wielką droży­
zna. Gayby zestaw ić dw a m iasta: 
Sosnowiec i n,p. Łuck, okazałaby się, 
że taki Łuck tańszy jest ni mniej ni 
więcej tylko o 50%. Tańszy jest Kra­
ków, tańszy, jak nam  wiadomo, 
Lwów. W  miarę w zrastania droży­
zny w  Zagłębiu, zjawiska zresztą 
r,tałego, w yrastają również potrzeby 
ludności. Jesteśmy z tego też powo­
du w  Zagłębiu Dąihrows-kiem zmów 
pod znakiem fali strajkowej. Zarów­
no robotnicy, jak inteligencja p ra­
cująca w  przem yśle staw iają coraz 
to nowe warunki, robotnicy chw y­
tają się naw et ostatecznego środka 
w  celu polepszenia warunków 
swoich — strajku.

i Fala strajkowa wzrasta. W  obec­
nej chwili pracę robotnicy w  Bucie 
Słaszyc, w  fabryce- Bam ertza w  
Myszkowie, w  fabrykach Hufczyń- 
skiego, w  przędzalni w  Zawierciu. 
Ogółom strajkuje około 10.000 ro- 
iwntników. Inteligencja zawodowo 
pracująca ■" osławiła żądania pod­
wyżki 100%. Krążą pogłoski o  
poaiszeduiyp »cuku metaio.ywców i

o unieruchomieniu przem ysłu górni­
czego.

Niepodobna w  zupełności godzić 
się z opinia miejscową, lże strajki 
mają charakter polityczny, że godzą 
w  rząd. Niewątpliwie słabe zabar­
wienie polityczne, bardzo słalbe mo­
że i jest, bo elementów wichrzyciel- 
skich, korzystających z lada okazji, 
aby wprow adzać ierm ent — nie 
brak. Strajki przypisalibyśmy właś­
ciwie dtożyżnic i brakow i niejedno­
krotnie odczuwanemu artykułów  
pierwszej potrzeby. Sosnowiecka de­
legacja do walki z drożyzną w  Za­
głębiu czyni co może, aby ludność 
nie była wyzyskiw ana. Zważywszy 
jednak, że dwukilogramowy boche­
nek chleba kosztuje 7.800 mk., litr 
mielca 3000, mięso 12 do 14 tys. za 
klg„ nie podobna się dziwić nie­
ustannym  (żądaniom u od wyżek, nie­
ustannym  strajkom. A ceny podane 
określono są przez sosnowiecką de­
legację do walki z drożyzną, której 
nie karżdy ze sprzedających słucha i 
nieraz ceny irme trzeba płacić, a  nie 
wyznaczane. Do jakiego stopnia za­
panowało rozwydrzenie lichwiarskie 
w  Zagłębiu może posłużyć za do- 
> 'ód laki, że 13 właścicieli jedsiej z

z ku ze spiskiem znajdują się 12 w y­
bitnych członków komitetów komu­
nistycznych, oraz 3 odpowiedziało, 
irzędnikąw  Kijowskiego i Pelro- 
giadzkicgo wydziału „czeki1'.

Dodajmy jeszcze, żc „Związek 
narodowy" prowadził również dzia­
łalność propagatorską w kierunku 
antysowkieckiiTi.1 Między in., zwią­
zek w ydał m ateriały , obciążające 
Trockiego, Żinowóewą. Kadka j jr, 
kierowników rządu sowieckiego o 
zbrodum sprzeniewierzenia, oraz in 
liczne nadużycia, celem naładowania 
własnych kieszeni*

Propm powitania komendania PiisoMąo.
U-o^zystości rozpocznie powita­

nie Komendanta na dworcu orzez 
wszystkie w arstw y społeczne. Kole­
jarze postanowili w yjść gremialnie 
na peron w  bluzach robotniczych, n- 
dekorować dworzec i zbudować b ra­
mę tryumfalna u wejścia do miasta, 
druga bramę wzniosą robotnicy 
gminni u wylotu ul. Kopernika. P ił­
sudski p r/e  jodzie przez miasto do 
hotelu G eorgea, w itany po drodze 
przez delegacje, szpalery robotni­
ków i publiczność. Kilka zespołów 
orkiestrulnych uświetni powitanie.

Wsooludział w części koncerto­
wej rantu w ratuszu przyrzekli a rty ­
ści teatru krakowskiego: Solska,
W ysocka. Rydzewski i W ęgierko, 
art. opery lwowskiej Cyganik, oraz

Telegram y*
UROCZYSTY POGR7EB l  UD- 

WIKA KOSUTHA.
Budapeszt. (PAT) U roczysty 

pogrzeb Ludwika Teodora Kosutha, 
poległego-! podczas wojny wfe ■Wlo:-*a“ 
szech. odbędzie .się 26. buk ' Zwłok: 
/.ostaną złożone w mauzoleum obok 
zwłok jego ojca. W pogrzebie weź­
mie udział rząd i zgromadzenie na­
rodowe.

 c — .
ARESZTOWANIE AGENTÓW SO­

WIECKICH W E WŁOSZECH.
Neapol. (PAT). Policja tut. are-

pierwszorzędny ch restauracji za­
aresztowano z powodu nadmiernych 
cen, pobieranycłi za poi cje.

Sipadek waluty, drotzyzna, Ibrak 
artykułów  pierwszej potrzeby odbi­
jają się na handlu miejscowym w  od­
powiednim stosunku. Kto chce jako 
tuko żyć, ubrać się, musi obracać 
milionami — mniej nie w ystarcza.

Jcjżeli narzekamy nieustannie na 
urożyznę w  Zagłębiu Dahrowakiem, 
to narzekania te spotęgowane są na 
G. Śląsku, gdzie drożyzna jeszcze 
jest większa. Z tego powodu pomię­
dzy robotnikami wyczuwa się rów­
nież ferment, niezadowolenie. Z na­
strojów korzystają agitatorzy, w y­
głaszając przemówienia, dowodząc, 
że w zrasta jąca drożyzna jest skut­

kiem  reakcyjnych rządów. W śród 
agitatorów' nie brak komunistów. 
Zebrań czy wieców, mających na 
celu podburzanie robotnika w  Zagłę­
biu Dąbrotwskicm jeszcze, nie było w  
tym  stopniu i znaczeniu, co na G. 
Śląsku.

Zagyozon y prawdopodobieństwem 
.poważnych strajków G, Śląsk jest 
również w  przemyśle zagiotżony po­
ważnie pod wzgiędem polskości 
swt j przez au-strjacko-czesko-nie- 
miecł.ą spółkę wielobiljonerów, na 
czele której stoi p. Z. Bosel. Zape­
wnił on sabi* w a z  z kilku 'przemyy

chór drukarzy i muzyka wojskowa. 
O wygłoszenie kazania po nabożeń­
stwie na wzgórzu Cj cadeii uprosił 
Związek b. lcgjomstów ks. bisku 
pa Baudurskiego, o odprawienie 
Mszy św. k>. dziekana Panąsia.

Obrady Zjazdu otworzą przem ó­
wienia powitalne, odczyt history 
czny o kampanii legiouowuj wygłosi 
prawdopodobnie putk. Kukieł. — 
W spólny obiad odbędzie się na pl 
Tarxów W schednich, gf razie pogo­
dy na wolnem powuetrzu dokok 
klombu. Popołudniu złożą b. legion i 
ści hołd obrońcom LwTpwa. Uroczy­
ste przedstawienie w' teatrze zakoń­
czy „W arszawianka" z p Solską i p. 
Rydzewskim.

sztow ała dwu Rosjan, wr bagażu 
których znaleziono literaturę bolsze­
wicką, oraz obciążające dokumenty, 
dotyczące propagandy bolszewickiej 
we Włoszech.

 o-----
WYŚCIGI KOLARSKIE DOOKOLń 

FRANCJI.
P a r\ż . (PA D. W  wyścigu Kokir- 

skim dookoła Erancii na przestrzem 
5.401 km. pierwąszj przybył Hcnrt 
Beiisicr, przebywając całą prze­
strzeń w 222 godzinach 15 mim 3U s

iFrEn^m BrajciB  : łSPSilT“

słowcami czeskimi i niemieckim' 
przeważający wiplyw na kopalnie 
■węgla i huty po polskiej stronie G

P. Bosel działa w  potrr,z,umieniu 
7. królem węgłowym czeske-słowa- 
ckim Weinmannem i grupą niemiec­
kich kapitalistów. Utworzony syndy­
kat ma przejąć największe kopalnie i 
lufty górnośląskie w  ich liczbie hu­
ty : Laurę, Królewska. Bismarcka i 
Kattowitzer Bergiwerkgesellschaft. 
Nowa spółka ma zamiar podnieść 
produkcję z sześciu miljonow do 
dziesięciu i eksploatację kierow ać 
do Austrji.

Jeżeli rząd — jak nam wdadomo 
— obiecał duże poparcie tej spótcc, 
nie wątpimy, że dbać bedzie wraz ze 
sferami iimarisowenii o odpowdednk 
zaopatrzenie naszego kraje w  wogif- 
górnośląski, tak ja.k dbać zatmerza o 
Austrję p. .Bosel, prezes wiedeńsłuc- 
go Union-BankU.

Pow yższe iakhy, podane zresztą 
przez prasę górnośląska nie ulegają 
żadnej wątpliwości i nasuwają po 
w ażne refleksje w skrawach prze­
mysłowych G. Śląska i jego polsko­
ści na przeszłość.

J .  iMsii,
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Poisha zaczyna nareszcie oszczędzać.
(i. w.). W sprawie działalności 

utworzonego komisariatu oszczędno­
ściowego pisze „Kurjer W arszaw ­
ski":

„N adzw yczajny kom isarz oszczędno­
ściow y, w ojew oda M oskaiew ski. przed 
kilku dniami p rzedstaw ił Radzie mini­
strów  svvój program . Podobno akcja o- 
szczędnościow a kom isarza p row adzona 
będzie w Dorozumieniu z posz.ezególnemi 
ministerialni, w k tó rych  łonie

DOwstaia specjalne komisie oszczę­
dnościow e, 

złożone z  trzech członków . O szczędno­
ści będą zaprow adzone 

zarów no w działe w ydatków  osobo­
w ych. jak rzeczow ych.

Komisarz, oszczędnościow y będzie 
miał. jak słychać, zapew niony przez mi- 
uisterjum  skarbu  w pływ  na układanie 
poszczególnych pozycji budżetu na naj­
bliższy  rok budżetow y.

Rzad w ygotow ał iuż projekt u staw y , 
norm ującej zasady, na jakich opierać się 
będzie akPfa oszczędnościow a. W naj­
bliższym  czasie- pro jekt ten ma być 
przy ję ty  przez Rade m inistrów  i  w nie­
siony do Sejmu. W ów czas dopiero komi­
sarz  oszczędnościow y będzie mial moż­
ność praw na rozw inięcia w ydatnej dzia­

ła ln o śc i. Obecnie akcja jego musi ograni­
czać się do szczuplejszego zakresu , w 
granicach tych  jednak iuż, obecnie dają 
sie zauw ażyć bardzo znaczne stosuoko- 
yvo wyniki. D otychczasow e zarządzenia, 
w ydane w skutek zaleceń kom isarza <>- 
szczed ilościowego.

daty  iuż skarboyyi iuiljardow e osz­
czędności.

Informacje pow yższe do tyczą  sp ra - 
w.v, k tó ra  sie bardzo żyw o zajm uje opi- 
tija publiczna, i dlatego zainteYesuja z 
pew nością szeroki ogół czytelnikóyy. — 
W ydaje sie nareszcie pewnem, że p ro ­
blem at oszczędności skarbow ych  będzie 
ujęty i w Poisce praw idłow o. ż„c rzad 
w ziął do se rca  dośw iadczeniu ubiegłe, 
że pod tym względem  pójdziemy ślada­
mi państw  obcych".

Akcję powyższa należy powitać 
z prawdziwem uznaniem. Idzie tylko 
o to, ażeby nie została ona wyko- 
szlawiona. Z inowy p. prem iera W i­
ta w Tarnowie dowiedzieliśmy się, 
iż rzad zamierza zredukować nie­
które wydatki krótkoterminowe. Jest 
to, liaszem zdaniem, fałszywie poję­
ta oszczędność. Raczej należałoby 
skasować kilka ministerstw (tym ­
czasem utworzono jeszcze jedno: 
ministerstwo reformy rolnej), zlikwi­
dować, lub zmniejszyć wiele zbęd­
nych urzędów itp. Również należa­
łoby poddać rewizji system udziela­
nia kredytów wielkiemu przem ysło­
wi. gdyż obecnie skarb państwa po­
nosi z tego powodu nieobliczalne 
szkody.

przyzw yczailiśm y się po wojnie, ale z 
k tó rych  mima w szystko  nic zdajem y so ­
lne sp raw y . Kwoty takie, zamienione na 
m arki, w yw ołałyby  iuż zaw ró t g łow y".

Przeciwko wyborowi Korda agi­
tuje żydowska finansjera, gdyż Ford 
jest zaciętym antysemita.

Nowa fala banknotów.
PODATEK MAJĄTKOWY WINIEN BYC JAKNAJPREDZEJ UCHWA­

LONY.

S tr a ik  w  p rz e m y ś le  w łó k ie n n i­
czym z o s ta ł  z lik w id o w a n y . S p ra w ie  
te j p o św ię c a  w s tę p n y  a r ty k u ł  p. 
Ehrenberg w  „Kurierze Porannym ": 

„S tra ik  łódzki za ła tw iony  zo sta ł 11- 
stepsłw am i koniecznem u za k tó re  łódzki 
przem ysł każe jednak zapłacić państw u, 
(ilód  i nędza urzędników  będa m usiały 
być zała tw ione now a fala miliardów , 
w ydrukow anych  na papierze, k tó ry  jest 
tak  cierpliw y. W szystko  to jednak s ta r ­
czy na krótko. M arka polska, k tó ra  z 
chw ila dymisji gabinetu gen. S ikorskiego 
w arta  była jedna pięćdziesiat-d w u-łysia- 
czna cząstkę  dolara — dziś jes t w a rta  
tylko

jedna stu -trzyd/.iesto tysieczna.
jeśli naw et liczyć sie tylko, z oficjalna 
ceduła- -Minister, k tó ry  chciał za jrzeć  nie­
bezpieczeństw u w oczy i szybko ra tow ać  
skarb  jedynym  sposobem , jakim ra to w ać  
go można — 

szybkieni sięgnięciem  do kieszeni tych. 
k tó rych  kieszeń jest pełna, aby  jak naj­
prędzej pow strzym ać prasę  d rukarska,

odszedł w yszczu ty . R zad niema odw agi 
spojrzeć w oczy  niebezpieczeństw u i po­
w iedzieć ogółow i, że im dłużej odklu- 

,d a ć  się będzie ra tunek , tern cieże.i go 
trzeba  będzie opłacić, teni bardziej 

zm niejsza sie szanse jego pow odze­
nia.

To. co zasz ło  w Lodzi, pow inno było 
rządem  w strząsnąć . Ale prasa  rządow ą 
widzi tylko tryum f w zażegnaniu nie­
bezpieczeństw a kosztem  now ego pośpie­
chu w p ras ie  d rukarsk ie j — do końca 
b ieżącego roku".

Kilkakrotnie już wskazywaliśmy 
w naszem piśmie na konieczność 
jak najszybszego uchwalenia podat­
ku majątkowego. Jest to doprawdy 
skandalem, że państwo jest biedne, 
podczas gdy wielcy przemysłowcy, 
obszarnicy, spekulanci wszelkiego 
rodzaju i zawodowi paskarze nic 
wiedza już, co maja robić z pic- 
niadzmi.

Kto bidzie prezydentem Sf. Zjedn. -
KANDYDATEM JEST NAJBOGATSZY CZŁOWIEK NA ŚWIECIŁ.

„C oraz częściej w św iecie politycz­
nym  am erykańskim  w ym iaw iane jest 
nazw isko H enryka F orda, jako dom nie­
m anego p rzyszłego  kandydata  na urząd 
p rezyden ta  S tanów  Z jednoczonych.

Kiin jest H enryk Ford. nie trzeba  się 
nad tern. szeroko  rozw odzić. Rzedko kto 
jednak w S tanach Zjednoczonych zdaje 
sobie sp raw ę z tego. takie sa dziś do­
chody tego „króla autom obilow ego" z 
D etroit, o k tó rym  w szyscy mówią, żc 
jest

naibog '*szym  człow iekiem  na świecie.
Dochody bowiem jego roczne p rzew y ż­
szaj*  dochody Johna Rockcielleria. bo w 
roku V)22, zanim  odliczono podatki do­
chodow e. firm a Ford M otor Co. p rzy ­
niosła dochodu 12S milionów d o la r ó w , 
co po odliczeniu podatków  od docho­
dów. jeszcze p rzew yższy ło  sum ę lift mi­
lionów dolarów . Sa to ty lko  dochody 
F o rda  1 jego rodziny, k tó rzy  sa  w łaści­
cielami tych kolosalnych przedsię­
b iorstw .

N ajciekaw sze jest to. że genialny ten 
Przedsiębiorca zdobył maiatek taka  dro- 
ta . iż

do dziś unia jeszcze nikt nie za rzu ­
cił mu żadnej nieuczciw ości

nikt nie posadził go o jakieś podejrzane 
machinacje, ('inna  Ford .Motor Co po­
siadała  w czerw cu 1903 iaktyczn ie  28 
tysięcy dolarów , a kapitał ten podw ajał 
sie przez te 20 lat co 1<> m iesiecy.

(.idy by  w dalszym  ciągu m ajątek te ­
go wielkiego finansisty  powiększ,ał sic 
tak. jak w  lutach poprzednich, to za ja ­
kieś la t ló 

posiadałby Ford 1,800 bilionów dola­
rów'.

Je s t to jednak w prost rzecz, n iem ożliw a.” 
pomimo, że o p arta  na daw niejszych o- 
bliczeniaeli i trzeba ią uznać za takiŁ^ — 

Suma 1,800 bilionów przew yższ#^  
kilka razy  koszta  całej wojny 

św iatów  ej: 
w ystarczy łaby una na spłacenie w szy st­
kich długów' św iata

i blisko Dieć razy  p rzew yższa  b r  ■ 
gactw o St. Zjednoczonych.

B ardziej jednak ruożliwemi w yg lą­
dają  obliczenia ..Wall S trec t-.lou rna l"; 
ekspert tego pisma, opierając się na o- 
Lecnyn? dochodzie firmy Ford  M otor Co. 
zapew nia, że m ogłaby ona być skap ita ­
lizow aną na dw a biliony dolarów’, lub 
choćby tylko na półtora  biliona. Są to  
w praw dzie liczby, do k tórych nazw

Zjazd leHorzy dentysto w
Anię un iw ersy tecką w gmachu po- 

sejm ow ym  wypełnili w czoraj w połud­
nic tłumnie lekarzc-den tyści. przybyli 
ze w szystk ich  stron  R zeczypospolitej, o- 
raz  zaproszeni na inauguracje Zjazdu 
goście. U roczystość zjazdow ą rozpoczę­
to tradycy jnym  zw yczajem  od solenne­
go nabożeństw a w arch ikated rze . W  au­
li pow itał p rzyby łych  k an ta tą  dzićlny 
chór „Echa", poczem w itał delegatów ' i 
gości n iestrudzony prof. dr. C ieszyński. 
Z koleji wygłosili przem ów ienia pow ital­
ne: R ektor ks. N arajew ski imieniem U- 
n iw ersy te lu , dr. Kuhit im. W ojew ódz­
tw a, prof. dr. C hlam tacz im. m iasta. R e­
k tor Politechniki Fabiański, pp. Św itała 
z B ydgoszczy. M okrzycki i G erm an z 
W arszaw y . H aberfeld z Łodzi. dr. Rapee 
im. Izby lekarskiej.

B I I 3 g I A T . U J » Y .

atiitziaieii windi
W łaściw ie fejlcton. j w  w inien brzm ieć 

następująco : „Niedzielne popołudnie--.
W ycieczka do B rzuchoV ic. Pociąg kole­
jow y przepełniony żądnym i w rażeń i 
św ieżego  pow ietrza. Stoim y na bufo­
rach. Pisk. ścisk, m auuoliny i niedzielne 
dow cipy. Żelazna ..koza" dymi jak E tna. 
Nagniotki, upał, cz te ry  guziki oberw ane. 
N areszcie B rzucho wice. 1 ten staw ny
las. Poezja. M nóstw o poszczegóiTsysft 
części oberw anych  garderób  płci oboj­
ga. S ko rupy  z jaj. Dużo. dużo skorupek. 
Sosny  u spodu cietnnc-liljow e, a w gó­
rze jasoo-bronzow e (R eym ont —  C hło­
pi). N astępnie prtdfe piw o i dźw ięki hur- 
monji. Zapadająca lioc lipcowa. P odej­
rzane ruchy w krzew ach . „Coś bieleje 
się w cieniu". P ow ró t. W yjątkow o ban­
dyci nie urządzili napadu. < znow u da 
capo  al filie. Ściśk, pisk, gniot. „Koza" 
d y m ie 'i  sapie. B rak portfelu. Tram w a} 
na gapę. W estchnienie. ..N areszcie czło­
wiek jest w domu. Ślicznie było". — 
Tutaj należałoby jeszcze podlać iejieton 
niedzielnym  sentym entem , coś a la: „A 
ciem na, g rana tow a ton niebios" itd. Z a­
m iast tego w szystk iego  udaliśm y się na 
W ysoki Zamek i Kopice Unii. S toki oble­
pione dzia tw a i dorosłym i. Słońce p raży  
lipcowe. Gdzieś z ustronnego zacisza do 
lam ie om dlew ający szep t: Panie Igna­
cy. tego nigdy nie będzie, tego nigdy nie 
n astąp i-1. A później ten jedyny w swoim 
m dzajó w i dok na królew skie, bohater­
skie m iasto. Tonie ono w  zieleni, pow le­
czone jakąś przepiękną patyną  daw nych 
lat. Śrd swój jedyny  sen o szpadzie. Wie 
cznic na s traży . W ięc 'napoiw szy oczy 
przecudnym  widokiem , idziem y pery fe­
riami m iasta przez Ł yczakow ską i 
S try jską  rogatkę do P arku  Kilińskiego. 
L w ow ianie! C zy ab y  wiecie wszyscy', 
iak Cudnie piękne są okolice o parę  k ro ­
ków  od W as?  Jak ieś urocze w ąw ozy, 
jakieś przym ilne pagórki roześm iane ca­
łą masą kw iatów , lasy  senne, pełne ta ­
jem nego uroku... W ierzyć  się nie chce, 
żc parę  kilom etrów  za nami śni duże 
m iasto... A te rodzajow e, podmiejskie o- 
brazki. n iew yczerpana kopalnia dla pi­
sa rza  i m alarza! W  jednym  z zacisz­
nych m iejsc koło Pohulanki baw i się ta ­
kie typow e, podmiejskie, niedzielne to ­
w arzystw o . N aturaln ie zaim prow izow a­
na huśtaw ka i haniicn ja . K aw aleria w, 
mnizgach. dam y się wdzięczą... Czuć tę ­
żyznę. młodość, krochm al i benzynę. I 
p rzy sz ły  mi na m yśl słow a śp. Feldm a­
na. k tó ry  kiedyś pow iedział, że m oże się 
rozm ówić z Anglikiem i F rancuzem , lecz 
z chłopem  polskim nie. Istotnie. J e s t mię 
ó zy  nami a nimi duża. duża odległość. 
D laczego? N ależy się sta rać  w szełkle- 
mi siłam i ją zmniejszyć. O byw atele! Za­
chodźcie częściej na przedm ieścia i wio-

Ro odczytaniu  depesz pow italnych, 
dokonano w yboru  prezydium  Zjazdu w 
osobach: pp. Wilgi i Łcpkow sklcgo (K ra­
ków ), geuer. Z w ierzchow skiego (W ar­
szaw a). Ś w ita ły  (B ydgoszcz). M okrzyc­
kiego i U jejskiego (W arszaw a). R aczyń­
skiego (S tanisław ów ). Dr. M eissner z 
W arszaw y  w ygłosił odczyt o „Z nacze­
niu stom atologii w naukach lekarsk ich"; 
prof. dr. C ieszyński m ów ił o dziesięcio­
leciu istnienia Insty tu tu  den tystycznego  
w e L w ow ie, poczem  dokonał o tw arcia 
W y staw y  den tystycznej wr gimnazjum 
m atetn .-przyrod . im. K opernika przy  ul. 
Kubali. Imieniem w ystaw ców  p rzem a­
w iał tam  prof. Św iutłow ski. W ieczorem  
w salonach un iw ersy teck ich  odbył się 
u n it pod p ro tek to ra tem  Senatu  un iw er­
syteckiego.

ski okoliczne. Są takie śliczne! Czyż 
trzeba W as C zyteln icy  zapew niać, że tę 
k rajoznaw czą w ycieczkę zakończyliśm y 
w ‘knajpie? Dla pełni w rażeń — natu­
ralnie-

Sen

K  D O T A . .

NOC NA HALI.
(Z cyklu : Moje w akacje)

Niechaj cię b racie  dobre bogi s trzeg ą  
I niech cię św ię ty  G audenty  osłania. 
Jeśli z jechaw szy  do Zakopanego,
Nie zam ów iłeś już w maju m ieszkania.

i
C zyś jest sam otny , czy  z sw oja podw iką, 
C hoćbyś by ł sam ej elegancji kw iatem . 
Gdzie p rzyjdziesz, każdy  w  tw arz  ci 

parska  dziko. 
M ów iąc: „co? pokój? trzeb a  być w a-

Irja tcm l".

A w ięc noc p ierw szą spałem  z koniecz-
[ności

„Na hali", czyli s try ch u  K arpow icza. 
Jak ichś trzy d z ies tu  spało  ze inną gość 
O bcych mi z m ow y i dzikich z oblicza.

Z całego św ia ta  zbiegła się drużyna, 
.W szystkich pochw ycił tu ry s ty czn y  za-

(pał.
W  kącie czern iała  szpetna tw a rz  mu-

[rzyna.
A tuż koło mnie Edm und B ieder chrapał

Za paraw anem  jakaś m łoda C zeszka 
C złow ieka w nastró j w prow adza ła  dzt

I wny.
Bo w Zakopanem  kto dzień jeden mie

[szka
Stalle sic nagle ju rny  i zażyw ny.

A jednak mimo tak  liczne przeszkody 
Nie upadając przez chw ilę na  duchu.
P rzy  nieustannym , ciągłym  szum ie w ody 
Spałem  nie gorzej niż w łabędzim  puchu

Niech sobie każd y  pensjonaty  chw ali, 
K tórych jes t tu ła j tyle na widoku.
.la w atn pow iadam , żc ta  noc na hali. 
M iała emocji dużo i uroku.

Newo.

W A i M E S Ł a a r E .  

O B E C N E  U P A Ł Y
K IE Z B Ę D R A  P O S Y P K Ą  P R Z E C IW  
P O C E N IU  S IĘ  NÓG i PA CH W IN„£X$iCi%Tcm“

(D o nabycia  w a p te c e  M ra LESZKA  
ŚLA D O W SK IEG O , Lw ów  ul. H a lic k a  Ib
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FATALNE STOSUNKI SANITARNE NA WSCHODNICH RUBIEŻACH.

Miejscowości, położone na pogra­
niczu Rosii, są znane z bruuu i nie­
chlujstwa Miasta o stosunkowo wiel­
kiej ilości mieszkańców, jak Równe, 
Ostróg, Łuck, Sarny, Baranowicze 
■łd. oa w takim stanic brudu, że tyl­
ko dziwić się można, że w chwili o 
becuej kauikuly nic wybuchła je­
szcze żadna epidemja, jak cholera, 
tyfus itp.

Zacznijmy od Równego. Miasto 
to. liczące przeszło 60.00U mieszkań­
ców, leży na wielkim moczarze, ba­
gniste i pełne wody brudnej i obrzy­
dliwej. Główna ulica dawniej Szoso­
wa, dziś zwana ulicą Trzeciego Ma- 
ia (nb. nazwy tej nawet Polacy nie 
używają), m iała do niedawna bruk, 
jakich nie możnaoy spotkać w żad- 
nem większem mieście.

Chodniki przebudowują, ale w  
tempie dość powolhetn, i do tego be* 
jakiegokolwiek ładu i porządku.

Sama droga kołową jest niżej 
wszelkiej krytyki. Nikt nie naprawia, 
Magistrat tem się nie troszczy, trzy ­
ma się widocznie z a s a d y ,  że ponie­
waż dotychczas się obeszło, to może 
i nadal tak pozostać. Drogą dojaz­
dowa do kolei jest pełna wyboi ł 
nikt nie widzi końca, kiedy raz na­
reszcie będzie to gotowe. A prze­
cież miasto jest bardzo bogate i z pe­
wnością zapłaciłoby za przebudowę 
choćby' tylko przez procenta z o- 
brotów handlowych.

Ostróg, widocznie bardziej kultu­
ralny i bardziej uwzględniający po­
trzeby mieszkańców, jest w stosun­
ku do Równego bardzo czystem mia- 
sem. W czesnym rankiem widzi sie 
wielu robotników zamiatającymi! uli-

cc, chodniki są w porządku, enersja 
burm istrza miasta jest widoczną, O 
tyle mniej korzystnie możną powie­
dzieć o stosunkach sanitarnych w 
miasteczu Zdołbunow ie, bardzo zre­
sztą sym patycznej mieścinie ob o k  
Równego. O jakiems zamiataniu mo­
wy niema, ulica po stronie dworca 
mimo tego, że jest dobrze brukowa­
na, nigdy nie jest oczyszczana, po 
stronie zaś miasta ulice są bagnem 
nigdy niewysycbającem. bez jakiej­
kolwiek kanalizacji. Nie wiemy, co 
właściwie robi inżynier miejski, bo 
przy największej pogodzie wozy ro- 
pią się w prost w  nieprzebranem ba­
gnie, mimo tego. że przecież można 
sprowadzić kanneń z okolicznych 
gór i wykopać row y przydrożne, 
gdzie wToda zbierając się, mogłaoy 
zapobiedz zalewaniu ulic.

Krzemieniec, Dubno i Łuck nie 
dają wiele powodu do skargi Sarny, 
jako tako, Baranowicze trochę le- 
p;ei.

Apelujemy przeto do pana Woje­
wody,, znanego z energji, aby wsląd- 
nął w te przykre stosunki i zechciał 
w  danymi razie z urzędu przezna­
czyć odpowiednie w ładze miejskie, 
jak to uczymił w Kamieńcu, Dnbnie i 
Łucku, a widocznie miał szczęśliwą 
rękę, gdyż czystość i schludność jest 
tam wzorowo. Równe, a szczególnie 
Zdołbunów m iałyby więcej podo­
bieństwa do miast europejskich, ale 
trzeba mieć więcej ochoty i energji, 
nie zaś tylko zbierać naw et od naj­
biedniejszych mieszkańców (prze­
woźnie uciekinierów ze Sowdepii) 
podatki, które stanowią u tych naj­
biedniejszych pokaźną sumę.
.dłHBHia a a ^ ^

(Od naszego koresponden ta).

Słry.i, 22. lioca. 
(z) M iasto n asze  jes t pod w iclu 

w zględam i trak tow ane ogrom nie po m a­
coszem u. O to w ostatnich tygodniach 
ro zszala ła  sie w m ieście i w  okolicy  epi­
demia w ścieklizny, której ofiara padała 
liczni przechodnie. O statnim i czasy  po­
kąsał w ściek ły  pies sy n a  w e te ry n a rza  
m iejskiego p. GriKa. Nic nie pom aga. L u­
dzie ży ją  w ustaw icznej grozie i n iepew ­
ności o sw e zdrow ie. D rugą plagą, ró w ­
nież nieobliczalna w skutkach, są fatalne 
stosunki hygjenicztie w  sk ładzie  w cdliu 
p. Szulca, k tó ry , u rąga jąc  w szelkim  
przepisom  sanitarnym , w niechlujstwie 
osiągnął rekord'. Skutki tego na razie  są  
takie, że przechodnie ulicy T rybunalsk iej 
— jednej z p ierw szorzędnych  w mieście, 
o iie z jednej sb o n y  prze chód/.a w pa­

nicznym  strachu , czy  jakiś chory  na w o- 
d o w strę t czw oronóg nic pokaleczy  ich 
złośliw ie. — z  drugiej s trony , — m uszą 
szybko  przeb iegać  ulica, zaopatrzen i w 
środki rzcźw iace. lub conajm nicj w chu­
stkę  do nosa. szczelnie zasłan iającą 
przew ody  oddechow e. — taki niem ożli­
wy', zabójczy' fe tor rozchodzi się w  du­
żym  prom ieniu od miłej p racow ni patia 
Szulca.

M ożeby przecież czynniki, decydują­
ce o czystości, zdrow iu i bezp ieczeń­
stw ie  m iasta, baczn iejsza zw róciły  u w a­
gę na  pow yższe  niedom agania lokalne 
i w zię ły  w obronę ludność S try ja  p tzed  
w ściek łem  psem. grasującymi po mieście 
i p rzed fabryka P- Szulca, k tó ra  jeśli je­
szcze nie .iest, to s ta ć  sic może źródłem  
najstraszniejszy ch epidemii.

Głos wołający na puszczy
czy li

emeryci błagają rząd o wypłatę swych poborów.
(pl M eieópokłt^iue na łam ach wasze­

go pism a poruszaliśm y sp raw ę k a r rg e -  
etnego1 w prost wniedoanta. zc strony  
rządu wsu em erytów  jaikoteż w dów  t 
s iero t po iunkckm arm szach państwo-,

i wycli. Jednakow oż głosy nasze jafcołeż 
n ieśm iałe b łagania o utość dla ty ch  ty ­
sięcy  oferto tak  siracztwe p o k rzy w d zo ­
nych, nie znajdują wkkwiznie addżwię- 
jui. gdyż upośledzenie em ery tów  tr*va 
dalej ji staje się co raz  jaskraw sze.

Obecnie C en tralny  Z w iązek em ery­
tów kolejow ych w ysła ł do p rezyden ta  
m m isifów  W ttosa, m inistra skarbu Lin­
dego i m inistra kolei K arlińsktego na­
stępujące telegram y:

„Tysiące rodzin emeryckich ginie z  
głodu, prosimy pofack w ypłatę zalega­
jących czternaście — 1 czterdafesto-o- 
śmiopreiceatowego podatku za lipiec, by  
ulżyć tej strasznej nędzy, w jakief znaj­
duj,, sili. starcy. inwalidzi, w dow y i sie­
roty po zasłużonych oracywniLacn dla 
Państwa. Podpisano P rezes Gora-ralne 
go Zw iązku NeuhofP*

T elegram  ten dw-nutny w. sw ej ? r t -  
ści, w ym aga jednaj. Lzupetmająceigc ko­
m entarza . któw ośy  ietii m szczę dosź - 
dniej w stęp o w an ie  władz yabec em e­
ry tów .

Przcdew szysJkrem  najeży  s tw ie r­
dzić, że nic tylko em e-yci kolejow i, a l t

emeryci w szystkich  kategorii są jedna­
kow o po m acoszem u trak tow ani. 1 tńc- 
dość, że w ym iar e m e n tu r  jest śm iesz­
nie niski, jeszcze ukróca się em erytów  
w ten sposób, że dodatków  drożyźnia- 
nych. obliczony cli procentow o na każdy  
m iesiąc przez urząd s ta ty s ty czn y . a 
p rzysługujących zarów no em erytom , 

• iak t funkcjonariuszom  w służbie czyn­
nej. nie w ypłaca się tym  pierw szym  
rów nocześnie, to jes t w ciągu bieżącego 
m iesiąca —• ale aż dopiero w* jakie dw a 
m iesiące później, tak  że naprzykład  pod­
czas g d y  urzędnicy czynni dostali .--już 
i 14% -w y i czteradzie^toośm io p iocen- 
t» \ry  -dodaiiek, to  em eryci dopiero przy  
wypłńcTe za sierpień dostaną dodaiek  
14%. zaś na 48% będą musieli czekać 
do w yp ła ty  e m e ry tu iy  w rześniow ej. 

Jak o  pow ód podają w ładze sk arb o ­
w e ogrom  pracy p rzy  każdorazuw em  
przeliczaniu ernei y tu r i ze sw ego  stano­
w iska  m atą racie, K to jednaj w y n ag ro ­
dzi em erytom  tę  s t r a łę k tó rą  ponoszą 
gdy  po ? m iesiącach otrzym ują ter. p ro ­
cent, k tó ry  by ł dostosow any' do stanu  
d rożyzny  z p rzed  3 miesięcy'? Co pow ie 
u-rząd sta tystyczny ' k tó ry  jak  wiadom o, 
na szałej‘ącą ‘ drożyłziie p a trzy  oczez 
szWa silnie pom niejszające i

c itt— iii Bsasa i hsbej! — Se—mm

hiłcm kntnry  D. O. K. we Lwo­
wie i w Grodnie rozpisują konkurs 
na dostawę sprzętów koszarowego 
urządzenia. Termin <k> wnoszenia 
ofert 'upływa z dniem 14 siertonia 
b. r. (Lwów) i 6. sierpnia (Grodno). 
Bliższych informacji zasięgnąć moż­
na w biurze Izby handlowej i prze­
m y s k ie j  we Lwowie.

łADNPJTKIE „DZIDZI",

(/p.) W ; wczorajszym numerze 
,-Gazet'' Porannej11 w notatce p. t.: 
„W ścieklizna we Lwowie1̂  uczynili­
śmy' wzmiankę, że M agistrat ukarał 
właścicielkę psa za nieprzestrzeganie 
przepisów kagańcowych na dwa dni 
aresztu bez zamiany na grzywnę.

Droony ton na pozór fakt zasłu­
guje jednak na bliższe rozpatrzenie, 
jeśl. się zważy, ze kara aresztu bez 
zamiany' na grzywnę może spotkać 
każdego właściciela p>a, za to tylko, 
jeżeli zwierzę wybiegnie na ulicę 
przypadkowo wskutek nieuwagi do­
mowników bez kagańca, lub w y ry te  
się z linewki itd.

Bezwarunkowo wścieklizna jest 
plaga tak straszną, że wszelkie środ­
ki. przedsięwzięte dla jej zwalczania 
motta się spotkać jedynie z uznaniem 
ogółu. Chodzi jednak o to, aby' usta­
wa wskutek niewłaściwego lub na­
w et złośliwego jej stosowania przez 
organy wykonawcze, nie stała się 
źródłem niepotrzebnych szykan, 
chybiając przytem  zupełnie celu.

Ponieważ zaś zdarza sie to nie­
stety' w szeregu wypadków, przeto 

-śadzhny, że koniccznem jest poucze­
nie policjamów', że obowiązkiem ich 
jest zwracanie w pie-wszej łioji uwa­
gi na psy', wałęsające się be: dozoru, 
bezpańskie lub zabłąkane, co jest 
łatwe do osiągnięcia, gdyż- każdy po­
licjant zna na tyle swój rewir, żeby 
rozróżnić psa podejrzanego od cał­
kiem nieszkodliwych, opłacanych i 
pielęgnowanych przez właścicieli 
czworonogów.

Bo wszak każdy przyznać musi, 
że kara aresztu stosowana bezwzglę 
dnie do najbardziej nieposzlakowane­
go cbywateła za to jedynie, że jego 
zdrowy pies został zanotowany 
przez policjanta, jest jednak wprost 
absurdalna i nie mogtó leżeć w in­
tencji ustawodawcy. Kara taka może 
mieć zastosowanie tylko w wyoad-,

p an*ia /u e c z k a  D eleo, sześcioletni* 
„dzidzi11 z B ostonu w północnej Amery 
cc. uznana zo sta ła  jednogłośnie za  naj­
ładniejszą kobietkę w  całym  Bostonie 
Pow szechna fam a głosi już teraz , żt 
panna A neczka dum na jest z  tego i z gó­
ry  spogląda na sw e  rów ieśniczki.

5WŚBTŚ2 m l i i .
kach, gdzie rzeczywiście zachodziło­
by grube zaniedbanie, wystawiające 
na ■szwank bezpieczeństwo publiczkę.''

Gdyby ten słuszny głos rozsądku 
nie m:ał znałeść echa u czynników 
miarodajnych, to raczej należałoby 
wydać wogole zakaz trzymania 
psów', bo te więzione ponad potrzebę 
i pozbawione wszelkiej swobody rze­
czywiście mogą łatwo ulec tej s tra ­
sznej chorobie i stać się niebezpiecz­
nymi dla otoczenia, czemu żadne 
przepisy kagańcowe nie zapobiegną.

GIEŁDA zURYCHSKJ
Znrycb. fPAT.) N otow ania w stępne 

■i Un:a 23. bm.: Berlin 0.0016. h tóand ja  
521%, N owy Jo rk  563. Londyn 25 M. 
p a-.vż -33 40, M ediolan 24.60 P ragu  16.90 
B udapeszt 5%, B ukaresz t 2.95. B elgrad 
6, Sofja 5.60. W arszawa 0.0037, W iedeń 
0.0079%. austr. stem pl. 0.OGSO.

TRANSAKCJE W AKCJACH.
B ro w ary  115|). 1175, 1170, 1125,

Ćmielów 215. nieef. 155. 170. 150, G afota 
Co, 30. 29, 30, G órna 1050 N iemojowski 
285, 300 330 325. P ez e t 36, P ocisk  200, 
Nafta 145 lt>0. 165, 150, 155, >o0 155, Na­
fta nieef, 725, 130, ;20. P . T. B. 115. i2b.
120, 10 115. 130. ł 2fi, 135. R akszaw a
239, 395, ,385, 390, 380. ,>32, -370. 3So. jó« 
390, 380 .390, .395, S iersza  łl. 75 86, S ie r­
sza z .  840, 850. 860. T tthan 65. 58. 60, 
64. 75, 60, Chód. 740 76( 750. 77C. 755
770, 760. 765. 750, 75.3. 7o0, 758, Gikos
450, 460, 440, 460, nieef 407 500, Tespć
830. 84u, 841 850 , 845. 838. 860, 865, Hi­
poteczny 77. P ok rcd  17. Pr^enrwsłowy 
55, 54. 53, 50, 54. 55. 56, 55, ^ rze jn y slo - 
w y  nieef. 50, 49 ■»&, 4Ł 47, 45, 48. 56. 
53, 48500. 48. 45 Z. B. K. 35, 28, 27, 35. 
32, 33, 26, 35, 29, 30. 3 1. 35, 38. 39. 33 
35, 29. H andlow y 200, U ^ ie l .  190 175. 
180, 195, 200. 180, J66. 160, P aro w o zy  
205, 215, 2M, ParowozH nieef 130, 40 
135. 125, 129. 122500. 130. Ziel. j4-56 
1190, U80. 1195. 1200. 1185, 1200. 1203, 
1229

i
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KURSA P. K. K. P.
Dziś P . K. K. I*, p łaciła  za : m arki

«iem. 0.28. do lary : czeki i p rzekazy
129.500. banknoty  IdO, 1-ki i 2-ki I28.70Ó, 
kanady jskie 126, l-ki i 2-ki 121.710, fran ­
ki: francuskie 7.690. belgijskie 6.310, 
szw ajcarsk ie  23, funty szterl. 597. liry  
5.610, guldeny holenderskie 51.030, k o ­
rony szw edzkie 34.550, duńskie 22.750. 
norw eskie 21.100, czeskie 3.880. austr. 
1.70, z lo ty  polski 17.000.

GIEŁDA WARSZAWSKA.
W arszaw a. (PAT.) N otow ania końco­

w e  z  dnia 23. bm.: D olary St. Zjed. 1,34, 
kupno 134. sprzedaż  132. do lary  drobne
134.500, kupno 1322100. Czeki: Belgia 
6.670, kupno 6.530, Berlin 0.36. kupno 
0.34, G dańsk 0.36. kupno 0.34, Londyn 
6.22, kupno 6.20, N ow y Jo rk  135, kupno 
133, P a ry ż  8.050. kupno 7.890. S zw aj­
caria  24, kupno 23.500. W iedeń 1.91, 
kupno 1.87.

W arszaw a. (Tel. w ł.)  (J). Na d zi­
siejszej giełdzie warszawskiej ten­
dencja dla walttt zagranicznych i de­
wiz zw yżkowa. W  dziale akcji ruch 
nader ożywiony przy tendencji w y ­
bitnie zwyżkowe i

AKCJE,
Polski B ank przem . 51. 53, 50, Cfio- 

tforćw  750, 860, 800, D rzew o  50, 52, W ę­
giel 1200, 1600, 1425. Cegielski 172.500, 
180, 175, P ocisk  195, 230, 210, P a ro w o zy  
225, 250, 210, Ćm ielów  211, 230, P . N afta 
145, 175

k  * 4 * i

Kraków, 23. Iiipca.
G órka 1,000.000, Z ieleniew ski 1,200.000 

S iersza górnicza 84o el. 8e, Chodorów, 
740, Ćmielów 220. Ż elazo 295, P a ro w o ­
zy  205, T PG . 350, N afta 165, K rakus 115, 
ż . B ank Kr. 36500, Niernojowski 360, B. 
P rzem ysłow y 60, B. M ałopolski 85.

WIADOMOŚCI GIEŁDOWE.
W akcjach ko losalna haussa. — Z a­

znacza sie rów nocześn ie  duży  b rak  po­
daży, zw łaszcza  dla n iek tó rych  gatun­
ków akcji. — P o p y t b. znaczny. — O- 
bro ty  w ielkie. Z w yżka poszczególnych 
akcji w ynosi k ilkadziesiąt w zgl. k ilka­
se t ty s ięcy  punktów .

G hodorów  aw ansow ał na 775000. za­
kończył 758000 (w  W arszaw ie  800000).— 
P o p y t duży. — Oikos doszedł do 460000.
— T esp y  830—865000. — C egielski 
p rzejściow o 200000, ustalił się p rzy  
160000 (w  W arszaw ie  175000). — O bro­
ty  znaczne. — P a ro w o zy  205— 215000, 
nieef. 120—140000). — Zieleniew ski b a r­
dzo poszukiw any, płacono do 1.220.000 
(w  W arszaw ie  1,275000). — B ro w ary  
1.125— 1.173000. — Ćmielów 215000 (w 
K rakow ie 220000. nieef. 150— 170000. — 
G afota 28—30000. — G órka 1,050.000 (w  
K rakow ie 1,000.000), o b ro ty  m ałe. — 
Niemojowski s iln ie ’ poszukiw ane, aw an ­
sow ał na 325000 (w  K rakow ie 360000).-— 
B rak tow aru . — P ez e t 36000. — Pocisk  
200000 — P. N afta 145— 160000 — p rzy  
Jtiżym popycie: nieef. 120—130000. — P. 
V. B. 110— 135000. — R akszaw a osiągnę­
ła kurs 395000. — S iersza  el. 75—S00O0.
— S iersza  g. 840—860000. — T ohan 58— 
75000.

A. B. Hlp. 77000. — P . B. Kr. 17000.
— B. P rzem . ustalił sie  p rzy  55000. — Z.
B. Kr. zakończył 29000, p rzejściow o
35000. — P . B. Handl. 200000. — T en ­
dencja silnie zw yżkow a. — U sposobie­
nie b. ożyw ione. ,

Jaw orzno  1825, 1850, 1830, 1845,
1835, R ucker 100, 190, 140, G azolina 235, 
240, M achlejd 75, P rzew o rsk  1114 milio­
nów. Szkło  110. 100, 105, T erpen tyna
100, 110. 95. D rożdże G ótza 150. 140, 
165. G azy  2150. 2140. 2100. 2125, 1970, 
2000, 1090, 1975. 1925. Chybi 775. 800, 
790. 780. 770 (setka). G azociągi 85, 80, 
85, 88. O lkusz 140, 135, 130, 129, 128. Lo­
kom otyw y 180, 182 (pisane 140). W ę- 
glów ki 8000. 8300. (5600, 5900). (5600). 
N itrat 60, B ruger 525, 535, A zot 85, 87, 
90, F o res ta  88, 85, Lesienice 230, 220, Len 
•,25, 120, 130. 135, (125).

GIEŁDA LWOWSKA NIEOFIC.
W czoraj przez ca ły  dzień w  dalszym  

ciągu tendencja silnie zw yżkow a, p rzy  
dolarach zw yżka w ostatn ich  2 dniach 
12 do 13 ty s . punktów . O bró t słaby

D olary  am erykańsk ie  158500—159000. 
|-k i, 2-ki 157000— >57500, D olary  k ana­
dyjskie 143006—145000, 1-ki, 2-ki 141500 
142000, m arki niem. a  100 i 50.000 0.60— 
0.62, a  10.000 0.70—.0.80, ty s . s ta r. cm. 
3.80—4.00. now . em. 0.65—0.66, se tk i s ta ­
re 15* -160, leje 62&H&3P, drobne 6 0 0 -

Ujęcie sprawcy rabunku w Truskawcu.
(Telefonem od naszego korespondenta)

(Stb.) .tak wiadomo, przed kilku 
dniami w Truskawcu zapanow ała' 
panika wśród kuracjuszy z powodu 
dw óch* napadów rabunkowych w 
oiały dzień tuż przy źródłach. Tutej­
szy posterunek policyjny z  cała c- 
nergją począł prowadzić śledztwo, 
aby uiać sprawców napadu, zw łasz­
cza na Wolfa Kerna, któremu ban­
dyci grozili rewolwerami.

W reszcie wczoraj policji udało się 
jednego ze sprawców schwytać w 
swoje ręce. jest to syn chłopa z Tur­
ki, k tóry  początkowo legitymował 
się fałszywym  dokumentem jako syn 
jednego z adwokatów ruskich. Był

on ubrany w strój sportowy i twier­
dził. że uprawia sport piłki nożnej. 
W czoraj też policja odstawiła go do 
Drohobycza, gdzie aresztowany miał 
wskazać pewnego blatnika, któremu 
sprzedał zrabow any Kemowi ze­
garek z łańcuszkiem za pół miliona 
marek. Jest nadzieja, żu w  toku śle­
dztwa policji uda się przytrzym ać 
także drugiego sprawcę.

Aresztowanie bandyty uspokoiło 
kuracjuszy w Truskawcu, a tutejszy 
posterunek zarządził wszelkie środki 
zaradcze, aby w przyszłości nie do­
szło do jakiegoś nowego rabunku.

P ływ a lp  baraki dla bezdomnych.
Klęska mieszkaniowa dająca się 

obecnie talk dotkliwie odczuwać we 
wszystkich krajach nasuw a ludziom 
rozmaito pomysły, celem jej za ra ­
dzenia.

Tak tip. w ładze londyńskie, chcąc 
wedftfg sił zapobiedz katastrofie 
mieszkaniowej, zorganizowały jako 
pomoc doraźną dla bezdomnych ba­
raki pływające.

Służą po temu zarów no posta­
rzałe parowce, jak i w ytw orne, 
chwilowo nieużywane jachty, czy 
też pow abne motorówki lub tra tw y  
i promy.

Między parlamentem a bulwarem

Alberta powstała na Tamizie 
nowa pływająca dzielnica.

zamieszkana przez ludzi cichych, 
pracowitych i spokojnych, że nikt 
ich na ląd sta ły  nie wyrzuci, dopóki 
nie dostarczą im władze pewnego 
dachu nad głową.

Do tego pływ ającego Londynu 
zagiądają coraz częściej posłowie 
wszystkich stronnictw i sprawo­
zdaw cy pism tutejszych , by badać 
dolę bezdomnych i przekonać się, 
czy nie brak im najzwyklejszych 
wygód, niezbędnych przy wypo­
czynku po pracy.

Jakże inaczej u nasi

620, ko rony  czeskie 4500—4600, drobne 
4400—4500, au str. now . em. 1400—1500, 
austr. s ta r . cm . 9000 do  9500, setk i austr. 
7.a tys. 12 do 14000, drobne a 50—20— 10 
za ty s . 10 do 12000, austr. stem pl. 2.10 
do 2.15, austr. p rzekazy  2.15 do 2.20, 
franki franc. 7000 do 7200, ruble 5-setki 
7.10 do 7.20, setk i zw yk łe  7.15 do 7,30, 
ruble „Kącik" 22 do 24. drobne 0.50 do 
0,80. dum skie tys. 20 do 25, dam skie a 
250 15 do 16. karbow ańce 0,80 do 0.85, 
h ry w n y  0,90 do 0,95.

Z łoto ; 20 koron. 625 do 640000 20
f ranko wici 590 do 600,000, 20 m arków ki 
670 do 685000, lo  rubli 73o do 800.000, 
dSiary 147 do 148.00o.

S reb ro : K orony austr. 11600 do 11800 
5 k o r. 58550 do 60000, floreny 29200 do 
30000, ruble 52 do 53000, kopiejki za ru ­
bel 27 do 2S000, leje H30o do 115oo.

' w jw , 2 i  lipca.

W ystawa dentystyczna. Z okazji f-go 
Polskiego Zjazdu- lek a rzy  den tystów  w e  
L w ow ie o tw artą  zostaje od 22. do 26. 
bm. p rzy  ul. Kubali 2 (daw niej ul. K a­
m iennej) w gimnazjum M. K opernika 
W y staw a den tystyczna. W  sk ład  tejże 
w chodzą; A natom ia, patologia zębów , 
szczęk, choroby  jam y ustnej; m etody o- 
peracyjne, leczenie new ralgji. — O braże­
nia szczękow e i ich leczenie (w a r ty ­
stycznie w ykonanych  akw arelach  ze 
zbiorów  prof. C ieszyńskiego). — R oent- 
genologja. — S ztuczne uzębienia. — 
U rządzenia d en ty s tyczne  z  firm k ra jo ­
w ych i zagranicznych. — O tw arcie  w y­
s taw y  w niedzielę o godz. 12. — W stęp  
2.000 m k.: d la uczestników  zjazdu, stu ­
dentów  U riw . o raz  uczniów gim nazjaln. 
bezpła tny .

O rk ies try  Indowe. Lnd odczuw a b a r­
dzo silnie potrzebę zbiorow ej muzyki. 
D otychczas najw iększą przeszkodę w 
jej rozw oju stanow i! kosz t nabycia  odpo 
wiednich instrum entów . Zw iązek T ea ­
trów  i C hórów  W łościańskich w e Lwo- 
5łńe postarał się  obecnie «  fundusze, n­

m ożliw iające irm nabycie w iększej ilości 
instrum entów , k tó re  zam ierza odstąpić 
n a  sp ła ty  sw oim  drużynom . Celem skonr 
p letow ania odpow iednich ork iestr naby­
w a Zw iązek (Lw ów . ul. M ickiew icza 
26) od osób i stow arzyszeń  zbędne -in- 
strum en ta  m uzyczne (blaszane i d re ­
w niane).

(d) Co mlat u siebie ruski ksiądz pra­
ła t?  W  zabudow anych  ruskiego św . Ju ­
ra  we L w ow ie m ieszka także  ksiądz p ra  
ła t O leksa P iasecki, którem u ubiegłej 
nocy złożyli w izytę w łam yw acze, w ido­
cznie byli bardzo  dobrze poinform ow a­
ni o  skarbie k tó ry  znachodził się w po­
siadaniu księdza pra ła ta  Złodzieje dosta 
w iw szy  drab inę do jego okna. w leźli 
do środka i zabrali ze sza ły  kase tkę , za 
w icra jąca : złotą kolję. dw ie branzoletki 
złote z  b ry lantam i, b roszkę  z p ere łka­
mi, kilka złotych pierścionków , w iększą 
Ilość sztuk zło tych m onet, kolczyki z 
am etystem , sznurek  zielonych korali. 3 
nadto  całą paczkę do larów  i ko ron  czes­
kich. Za spraw cam i kradzieży  i celem 
odzyskania- skarbu  księdza prałata ' poli­
cja poczyniło energiczne dochodzenia.

(d). Dwa podejrzane Indywidua. W c z o  
'r a j  nad ranem  policja p rzy trzy m ała  W 
hotelu Boh rera  przy  ul. K azim ierzow ­
skiej dwóch podejrzanych osobników, 
nie m ających żadnego zajęcia, k tó rzy  
p rzy jechaw szy  do L w ow a z N owego 
T argu  nocow ali w  tym  hotelu i nieza- 
płacili n a leży to śd . Jak  się w policji po­
kazało . są to  Jan  M arkuzel, pomocnik 
handlow y i Leopold Ftoek, p rak ty k an t 
d rzew ny. Obu n a  razie oddano do  aresz  
tów  policyjnych aż do stw ierdzen ia , w  
jakim  celu p rzyby li do L w ow a.

(d) Czyj złoty  łańcuszek? W czoraj 
n a  ul. M ickiew icza w oźny  Banku nafto­
w ego Żbik znalazł złoty' łańcuszek. Je s t 
on do odebran ia  w B anku naftow ym  
p rzy  iri. Krasickich 1. 1.

(d) Zguba. W anda Locfzińska. zam ie­
szkała  p rzy  ul. G łow ińskiego 1. 27, sz ła  
w czoraj z  domu ulicą P iekarską , Legio­
nów  i K opernika. W  czosie tego  zgubi­
ła łańcuszkow ą branzoietkę złotą.

(d) Z łodzieje kieszonkow i hulają. Do 
urzędu  podatkow ego p rzy  pl. C łnw yrr 
celem  zapłacenia podatku przyszed ł 
.w czoraj Leon Bannnjwąld, zam ieszkały

przy ul. K azim ierzow skiej !. 5. Gdy 
s ta ł p rzy  kasie. jakiś kieszonkow iec 
w y ją ł mu z -kieszeni portfel, zaw ierają­
cy  pó łto ra  miljwia m arek. W czoraj ;ia>-o 
m iast a resz tow ano  S tefana Jaskó lsk ie­
go kieszonkow ego złodzieja, z a n ie ś  z t 
kafego przy  tri. Inw alidów  1. 15. który  
Te«ffk>wi W rzcełriermi sk rad ł z kieszeni 
portfel z  pierriądzmi.

(d) Fałszyw y w yw iadow ca policyjny. 
Ubiegłej rrocr do res tauracji Kiihla p rzy  
ul. Gródeckiej 1..50 przyszedł niejaki S ta  
m staw  R etzcr. Tan) przedstaw ił się on 
jako w yw iadow ca policji, clteac w ten 
sposób dokonać -wymuszenia. Za to  je ­
dnak został na miejscu p rzy trzym any , a 
następnie osadzono  w areszcie.

(d) Dalsi członkow ie szajki złodziej­
skiej. Jak  w iadom o policja lw ow ska one 
gdaj p rzy trzym ała  ca łą  szajkę złodziej­
ską  ze Szpakam i na czele, która- ró w ­
nież dopuściła się w łam ania do m iesz­
kania i). M udraka p rzy  ul. G rochow ­
skiej 1. 15. W  toku śledztw a w czoraj po­
licja a resz to w a ła  dalszych vrspólnikćw 
te! szajki, a  to  ślusarza  P io tra  W yzga- 
la, zam ieszkałego przy  ul. L enartow i­
cza  1. 12. Teofilę S truska, m ieszkającą 
p rzy  ul. G łębokiej 1. 13 i T eresę  Mlawa- 
czek, k tórej m ąż zaję ty  jest w zakładzie 
kulparkow skim .

ste  Ś w i a t a .
M iędzynarodow y kongres te legraficz­

ny. M iędzynarodow y Komitet dy rek to ­
rów  telegrafu- Anglii, Francji i W ioch po­
stanow i! zw ołać na- początek r. 1924 
m iędzynarodow y kongres telegraficzny.

S łynny  genera ł Villa, ongiś w.Gs- 
w iony licznemi okrucieństw am i w ódz 
pow stańców  m eksykańskich, zo sta ł za ­
s trze lony  przez sw ego  se k re ta rza  Trilki 
w e w łasiiem  m ieszkaniu.

Dr. W lrth  na audiencji u papieża. P a ­
pież przyjął na półgodzinnej audiencji b 
kancle rza niem ieckiego dr. W irtha.

Faia upałów  w H olandii w zm aga się 
niesłychanie. D otąd zm arło  skutkiem  po­
rażenia 60 osób.

S ta ty s ty k a  W ęgier. W edług sp :su 
ludności z r. 1920 W ęg ry  łiczą 8 milio­
nów  ludności, z teg o  3.800.000 m ęż­
czyzn i 4,200.000 kobiet. W  r. 1920 o d ­
stąpiono Austrji tew . ,.B’irgenland“, li­
czący  295 ty s . tudnośG, zaś 4C0U km.-' 
obszaru.

nmdi sp iA m  przoi
rfi

(f). Niedawno podaliśmy podob - 
znę nadobnej Idy Rubinstein, którs 
obdarzył swymi względami słynnj 
Gabrjel D‘Annunzio. Miłość ta zna­
lazła ostatnio niezbyt przyjem ny e- 
pilog. Podczas artystycznej dysputy 
w  kawiarni piękna Ida uniosła się 
tak dalece, że — spoliczkowała po­
etę. D‘Annunzio zerw ał się jak opa 
rzony i wybiegł z kawiarni, kazaw ­
szy przedtem mężowi swej przeciw­
niczki w yrónać cały rachunek. Spra 
wa oprze się o sąd, gdyż obie stro ­
ny, do niedawna miłujące się, nb 
chcą pojednania.

 o------
GUBERNATOR, WALCZĄCY 

Z BYKIEM!
Narodowa namiętność hiszpańska 

wałka byków, tak porwała cywilne­
go gubernatora hiszpańskiej W alen­
cji, że wystąpił osobiście na arenie 
w  roii toreadora. Niewyrczumiałe 
władze nie aprobow ały tego ipopisu 
i udzieliły krewkiemu urzędnikowi 
dymisji.

Z t e a t r u .
TEATR WIELKI-
W torek 24 bm. „Królowa TangeP. 

TEATR MAŁY.
Wtorek 24 bm. „Wesele podczas K  

;wrńucji“ -
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Mm  s p i t a .
PIŁKA NOŻNa .

Ł ódź; 21. VII. M ecz Vienna ) Union 
zakończył się w ynikiem 11:1 na. korzyść 
Yicttny. I>o pa ozy V fefl|^  zyskała  2 

^p/atnkt. P o  pauzie g w  mimo częstych 
w ypadów  Unionu to y .y ła  się pod zna­
kiem przygniatającej p rzew ag i V i eony, 
k tó ra  z Bullem na czele gó row ata  tiad 
! mionem skończoną technika.

N iedzielne zaw ody  Yie.ma—Klub
Sportowy. T urj stów’ dały  w ynik 4:£ na 
tnrz-yść Vienny.

POGOŃ S T R Y J-W . K. S. LUBLIN 
4:2 l i : l ) .

Lublm ; 2. VII M atch Pogoń (S try j)— 
'•V. K. S. (Lublin) zakończył się w yni- 
uem  4:2 (1:1) na ko rzyść  Pogoni.

S łr j j :  M asmonea Lwów; — iiuŁoah
5:1 (.3.1).

4
WYNIKI ZAGRANICZNE.

S lav ia  P rag a  jgra/a w p iątek  czw arty  
natcii w K onstantynopolu i zw ycięży ła  
mistrza 'Turcji F anerbagdsche po bartizo  
ładnej grze lp j l  (5:0). B ram ki zdobyli 
Copek 5, S tąpi 2, Yanik 2 i Kuzel l.

A m atorzy W iedeń odnieśli : rekordo­
we zw ycięstw o  w Szw ecji, bijać. E. C, 
K arls tad t' 10:U

LEKKA ATLETLKA.
•!a wody lekkoatle tyczne o m istrzostw o 

W iednia i Austrji.
P ie rw szy  dzień. sobota 21. VII. 1923.
Bieg na 200 ul: P ie rw szy  przedbien:
I) Rauch (W . A. 1.). ?) B iirger (AV. 

.4, o .) , 3) P re y  (W . A. F.). Drugi p rzed- 
bieg: U V. L edorcr (U . A. C.). 2) B ene­
dyk (W . A. F J .  3) P a te ra  (F. A. L.), 4) 
Frflft (G razer A. CA Trzeci orzedbieg; 
1) KaindI (Rapld). 2) R itter (W. A. li.). 
.3) Hoffman (W. A. FI), 4) O rabher (Ln- 
steuau). R ozstrzygnięcie: L ederer (W .
A. C., 22.4 s.. (2) Ra uch (W . A. F.) (3) 
Kaiodl (Rapid).

R zut dyskiem  dla P an ó w : Schw ar-
zitiger (W. A. F.) '6  tu. 1., H assentctifel 
(W. A. C.) 2, Vołksin&r (G razer A. C.) 3.

Skok zw yż dla P ań : l)  K unert (W. A. 
F.) T.Ś4 ni., 2 ) L abet fUstnibia) 1.32 m.. 
3) L ah r (Dannbia) 1.32 m.

Bieg 1500 m .: 1) F riebe (G A. C.) 
4:10.7. 3) G osser (W . A. C.) 4:11,6, 3)
s tum vcll (Rapid) 4:17.

Skok w dal: 1) W eilheim (W .-A . C.) 
i.50 m„ 2) P o tese (Vienna) 6.48 m., 3) 
H asseuteufcl (W. A. C.) 6.01 m.

Bieg 300 m. dla P a ń : 1) L ahr (Danu- 
bia) 47.8 s.. 2) R aschka (Damibia) 4 m. 
z tylu.. 3) P as tricek  o dalszych 2 ni, z 
ty lu .

Bieg z płotkam i 110 m.. Weilhesm 
(W. A. C.) 17 s. \

Rzut aula dla pań : l)  Kóppl (Ranu- 
bia) 7.80 m.. 2) K unert (W . A. F.) 7.31 m. 
3) Solkner (G. A. C.) 6.90 m

Chód .5000 m .: 1) Knftnel (Rapid) 24:6 
2?! W c rta l (Rapid) 25.- 3) Amiesnei ger 
(U rpalir) 25:6.

Skok o tyczce: l)  Erich (Insbruck) 
3.40 m l 2) Held: (G A. C ) 3.20. 3) Miiller
O. A. C.i 3 m

4X100 sta re  ta  dla F an : 1) Danubig
..A" 55.4 s. 2) W . A F. 56.6. 3) DamA 
bia „B “.

iim
(p) MtędrttTtarc*i<ywy Komitet 

VIII. Olimpiady, która będzie miała 
miejsce w  Paryżm w  r. 1924, ro»p;- 
suie konicurs artystyczny z  zakresm 
urchi tetefcorj, malarstwa, rzeźby, li- 
(cratitry i amsyk - Do kwukttrsu ma­
ja prawo stanać artyści wszystkich

państw, przyjętych do udziału w 
igrzyskach c limpijskich.

konkws będzie trwał od 1. maja 
do 27. lipca r. 1924. Przyjmowane 
■będą tylko prace oryginalne dotych­
czas nigdzie nic procŁukowane i nic 
wydane, a" pozostające w związku z 
idea sportową.

Jury  międzynarodowe, złożone z 
’ osobistości artystycznych i sjporto- 

w ych, będzie decydowało zarówno 
o .przyjęciu prac iakotaż o rozdziale 
naryocl, których będzie .no trzy dla 
'ażdcgO' z wyżej w ymieaionych 
działów -E-tuki. a  mianowicie 1) zlo- 
ty, 2) srebrny, 3) órorn/.twy medal 
olimpijski wraz z dyplomom.

Markiz de Poitgnac, prezydent 
Komisji sKrtik pięknych i spraw za­
granicznych M  Ojrmnriaóy zapra­
sza za pośrednierwem prasy w szyst 
kie związki artystyczne naszego 
kraju uo bliższego zazua}Oinienia się 
z warunkami konkursu i do wzięcia 
w nim udziału. O informacje bliższe, 
egzemplarze konkursowe itp. zw ra­
cać się nakłży cło Komitetu w yko­
nawczego VIII. Olimpiady: Adrus: 
Vpi. Ołimtńade, Corrate Executif 30 
R.ue de Gratmijont (Faris Buildmg) 
Parts.

^ r c n i ł i p e n n j * e  „ S p o r t “ .
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1O6ŁOSZENIA

Nauka i wychowanie

FILOZOF, nraw-uSk. p rak ty k a  nauczy­
cielska, obejmie' • posadę *»gimnazjahią. 
Zgłoszenia; „P o ran n a"  za okazaniem  
kwitu pod „Filozof". 4769-2

Pusadv i praca
PO  W AŻNA SP . AKC. poszukuje akw izy ­

to rów , inteligentnych i dobrze rep re ­
zen tu jących  się do ouw iedzauia klijen- 

i tów  w  mieście i na prow incji. O ferty  
sk ładać do  R edakcji sub ..A gent" 4750.

ARTUR SMUTNY, stro iciel fortepianowy 
Chm ielow skiego 5, przyjm uje s tro je ­
nia i reparacje  na L w ów  i prow incję.

____________  4776-"

BIURO NT,EMCZYNOW S K IE jT  L w ó ^ , 
plac Akademicki 3., poleca w szelkie 
siły  nauczycielskie. F rancuzki, Niemki, 
bony froeblanki, oficjalistów rolnych, 
lasow ych, służbę w szystk ich  zaw o­
dów . Poszukuje pielęgniarki do now o­
rodka. 4767-3

KILIMCZARKI inteligentne po trzebne 
za raz  — na dobrych  w arunkach  — 
A dres i w arunki sw oje podać do A d­
m inistracji pod .K ilim czarka". 4774-2

POSZUKUJE SIĘ CHŁOPCA do sklepu 
katolickiego z catem  utrzym aniem , 
najchętniej siero tę  z po rządnego  do­
mu Józef Czeenow icz, S ądow a W i­
sznia. 4772-3

ABSOLW ENT POLITECHNIKI specjali­
s ta  w  garzeln ictw ie, m łynarstw ie  i ta r  . 
takach  z p rak ty k ą  zmie..f posadę od |
1. sierpnia. Z głoszenia pod „K ontrak­
to r1' do Adm inistr. 4753-1 I

MASZYNISTKA ze znajom ością' języka 
niem ieckiego poszukiw ana. . Oferty 
sk ładać do Redakcji sub ,.Maszvnist- 

Ra". 4751-2

ZDOLNEGO rysow nika, g raw era  i cho- 
m olitografa, specjalisty do map. po- 

i szukuje Tow- A kcyjne w K rakow ie na 
w arunkach w edie umowy. Zgłoszenia 

' ze św iadectw am i p racy , próbkam i ro ­
bót i podaniem  warunków  przestać do 
b iura Ogloszen „PRASA ' K raków. 
K arm elicka 10 pod „R ysow nik". 62

KORESPONDENT polsko - niemiecki, 
i p ierw szorzędna sita, natychm iast po- 
' szukrv. atiy. Zgłoszenia osobiste w fa­

b ryce chem icznej H enryka Bhimenfel- 
da, Lwów , Jakóba H erm ana 31 mię- 

dzy 11—1 przedpoi. 4777-2

RZ.ADCY posady, sek re ta rza . lub kon­
tro le ra  m ajątku, ‘ poszukuje zaw odo­
w y zam iłow any gospodarz. b ez ­
w zględnie zaufania godny, Polak, k;V 
w aler, 40 lat. Najlepsze polecenia. 1 łu­
biany . Ł askaw e zgłoszenia pod „Zn:- 

; w o“ do Admin. > 47ai

I K u n n b , f n r s f e & D j  z a m i a n a I
PIANINO I fortepian sp ized a  okazyj­

nie H ala Aukcyńna, A kadem icka 3.

GARNITURY klubow e, skó rą  k ry te , 
sp rzeda  H ala .Aukcyjna, A kadem icka 3.

OTOMANY, kanapy Bufalo. sp rzeda  H a­
la Aukcy-jna, A kadem icka 3.

BfURKO mezkie i datnskie. stoliki i 
szafy  używ ane, sp rzeda  Hala A ukcyj­
na, A kadem icka 3.■ ■■«;>,! .1 ■ ■■ i— mw ni   uuj,

KREDENS, stót. 6 k rzese ł, sp rzeda  oka­
zyjnie Hala A ukcyjna, A kadem icka 3.

ŁÓŻKO  m osiężne i żelazne, sp rzeda  o- 
kazyjnie Hala A ukcyjna, A kadem icka 3.

SERW IS no icc lanow y i, na 12 osób, 
.■przędą H ala A ukcyjna. A kadem icka 3.

KONSOLA z lustrem  (L udw ik XV) oka­
zyjnie do sp rzedania w' Hali A ukcyj­
nej, A kadem icka 3.

D W IE rRYMUDiyl’ z  lu s tra m i,. w  m aho­
niow ych ram ach (a n ty k ) , 's p rz e d a  HSf*' 
la A ukcyjna A kadem icka '37 ■ ■ <

OBKAZY F ata ta . F ilipkiew icza Stefana, 
sp rzeda  Hala A ukcyjna, A kadem icka 3.

REALNOŚĆ PRZY UL. G RÓ DECKIEJ 
blisito dw orca z wolnym  lokalem na 
biuro i m agazyn kepię. O ferty  pod 

G odecK :" do A dm inistracji „G azety 
Por." ui. Sokola 4 3976

M. STEINHAUS, Lw ów , K rasickich 18 a, 
poleca w alce i kam ienie m łyńskie, 

___________  9 9 a t-H

FORTEPIAN, pianino, i& harm onjum k u ­
pie zaraz . H anak, P a iisk r 21. 4724-3

SIANA kttpi natychm iast dużą ilość, 
słodkiego, arobnego, p rana , bez  k w a­
śnych traw  „T ew enro", Lwowy Ko- 

’ ściuszki 3 P ośredn icy  w ykluczeni 47.38

KUPJĘ OKAZYJNIE fu tro  m ęskie. Zgło­
szenia A dm iuistracpa „G azety  P c ra n - 

i nej" „F utro". 4743-3

DO SPRZEDANIA r O T O P L A S nX O N
j całkiem  nowre 22 okienkach z ob raza­

mi b liższa w iadom ość w Z akładzie sto  
larsko-rzeźb larsk im , S try j, S łow ackie 

go 5. 4749-3

DWA m orgi ogrodu w  D rohobyczu w 
r w  śródm ieściu z domen: m urow anym  

zpn. do sprzedan ia  za raz  W iadom ość 
u P . Ł ysiakow ej, Lw ów , K ochanow ­
skiego 60. 4775-2

— WWWIBBBUM«NMMMDMMMM* — — W M —  III I J
FORTEPIAN „W ictha", m achoniowy, 

m ało używ any , okazyjnie do sp rzed a ­
nia. M ochnackiego 22, I p iętro  do go­
dziny, 5-tej. 4773

POSZUKUJE SIĘ jednego pokoju um e­
blow anego dla kuąca za dobrem  w y­
nagrodzeniem . Zgłoszenia pod T. W.

4768

DO SPRZEDANIA*'’ 1 m aszyna parow a, 
m arki Braci Suiccr W intretlm r 60 K. 
M. 9 atm . eiśn. Az kondenzacją w zu 
pełnie dobrym  stanie. Mo .na ogląc 
nąć w ruchu. Lw ow skie 'T o w . Akc 
B row arów , K leparow ska 18, 476Ó-.

MIESZKANIE kilkupokojow e z konnor- 
s tein w'e L w owoc do zam iany za mie­

szkanie w Tarnopolu — Zgłoszenia 
do Administracji pod „Zam iana" oka 
zicieiowi 500-Markówiki 11. S crja  Z. Nr 

659.394. 4765-2

Małżeństwa 1
PRZYSTOJNY nrzem yoJow iec, separo- 

wanyL^posiadająćY w gotów ce 80 mi- 
Ijonów m arek polskich, pragnie po­
znać to w arzyszkę  życia  w' celu ma 
trym om alnym , p ierw szeństw o  mają 
P anic, k tó re  posiadaja w 'a sn ą  realność 
—■ interes, lub gospodarstw a. Rzecz 

■ trak tu ję  serjo . pośrednictw o mile w i­
dziane. Ł askaw e zgłoszenia do Admi- 

1 n istracji pod „Z am knięty Ś w ia t” . 
___________________________________ 4761-2

AMEPYKANIN, boga ty  pi zem y sk w iec , 
la t 44, ojciec 6 dzieci, od 15 do 7 lat, 
ożeni się z panną lub oezSSzietną 
w dow ą do lat 35 bez posagu gotow ą 
w yjechać z nim do A m eryki. U prasza 
sie o listy z fotografią i adresem  ce ­
lem poznania: się osoó.scie. Za dy­
skrecję ręczy  słow em . L feły  adre 
sow ać pod „A m erykanin 7.6" do Admi 
n is tr? /'5'. 4727-5

|  ^łesTrkania, łokaia, sktsjjy
PO K U J fron tow y, w yłączn ie  na biuro 

handlow e, osobne wre.iście, w domu z 
i kom fortem , p rzy  Akademickiej. W aru ­

nek: udział w p rzedsięb iorstw ie, 4771

I I  K© :raa:t» H

USUWANIE w ągrów , piegów , "bróda1- 
weSfi; zm arszczek. „Kusmeo Ś w L M i 
kołaj„ 1 7. 4739-j

SKRADZIONO książą t w ojskow a na na*j 
zwasko S tick ler Isak, k tó ra  się unie­
w ażnia. 4762

nfaiOL SZ0FP£3 S. P.
B3t Isk e , fitja d łar a j w r

t l o  o t r z y m a n i a  w  a p t e k a c l .
i  « I i-o g - iie r jrw * ł» . ItOOO

Specjalista ehoruu wener. i skórnych 
Tin T lUłfINJl b. sek. szpat. wied. iiw ow . 
J r .  i .  I h u l l u  ord. od 8-16, *2- 1, 3-6 
W medz. od 9-1. Asnyka I (róg P a isk ; j). 
_____________________  4267-5

K A C Z Y M ! A  S Z K L A N E
R esista do gotow ania i p frczeala . Spc 
cjahie szkło  chem iccne. — W yroby  
bezkonkurencyjne. G eneralny  zastępca 
Adolf Ebrłich, K raków -Podgórze. Legjc 
nów  14. Sprzedaż  hurto-wna. 64-4

H p b y i.  M o r  i f o t M y m  Tow. Sp. z egi*. odp.

Dostarczą Motory Diesla, turbiny wodne Francisa, kompl 
urządzenia młynów o wysokiem i niskiem młewie Walce 
oryg. Daverio & Cie Zurych — Łuszc^arki M?rs patent 
Kaspar Senice. Orv£. szwajcarską gazę młynarską 
43i4 i marki Reiff Frank i t d.

L  r ł  W
P N t t f  l/l!.

W o n  I B



so. s „GAZETA POkANNA". Nr. 6778

m i  T E C H U Y
Towarzystwa HanGlowa-AjentarGwtga S. A.

(tortu m  iw .  Miziaf n  L im  ul. PaisHa 11).
U e s ta  c e z a

z reprezentowanych przez się Zakładów Przemy­
słowych krajowych i zagranicznych;

z fabryki M. A. N, w Augsburgu 
i Norymbergji:

m otorów ,/DIESEL",

z fabryk A-3orsiga w  iserlmie-Tegm  
i pod Bytomiem:

kotłów i maszyn parowych, lokomotyw pomp, ba®rów, kompreso­
rów, chłodni, lodowni, urządzeń iabryk chemiczny ch, rafinerji, u rzą­
dzeń do impregnacji arzewa, rur blach, oen kotłowych, części do 
wagonów i lokomotyw, kół, osi do maszyn, odiewów itd.

z fabryki Schaffem & Budenberga 
w Magdeburgu:

aparatów  mierniczych ciśnieniowych i arm atury,

z fabryki C. Schencka w Darmstadcie:
,, w ag wszelkiego rodzaju i transporterów,

z fabry! i Bleiindustrie w breibergu 
w  Saksonji:

m ateriałów ołowianych, maszyn i aparatów  chemicznych, Pontu Ifep.,

z fabryki Ercole Mareili w Medjolanie
(Składy w W arszawie): I

motorów' elektrycznych, dyuamomaszyn, trarisiom iatorów, pomp 
ceotryśugaLnych, w ^ ty ia io ró w  oraz wszelkich materiałów d tk tro -  
teciinicznyoti (kabli),

z Modrzejewskich Zakładów Górniczo- 
Hutniczych, huty Mi!ow*a i Stasztc:

żelaza, blachy, narzędzi rzemieślniczych, śrub nitów, haków i 
wszelkich m ateriałów kolejkowych*

z Towarzystwa Zakładów Metalowych 
B. Hantke, huta Częstochowa:

śrub. nitów, podkładek, muter, łańcuchów, narzędzi gospodarskich i 
rzemieślniczych,

z Montan Vertriebs A. G w Katowicach, 
huty Królewska & Laura i Zgoda

(Składy we Lwowie):
wagonów7 kolejowych i kolejkowych, zbiorników , beczek, kotłów 
konstrukcji żelaznych (w ieże wiertnicze), żerdzi, rygów  wiertu., rur, 
narzędzi, wyciągów (wielokrążków), odlewów zelaza, blachy itd.,

z fabryki *Grództóc“- w Grodźcu:
cementu,

z fabryki Norbtin B-c a Buch iT , Werner 
w W arszaw;e (Składy we Lwowie):

metali jak: miedź, mosiądz, wyrobów z tychże jak: blacny, drut, 
Jdlewy, rury iip

ł
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Ohjaii^Twa sprzedaż

DLoGptóciłnn^Tmztiuuc P-AO Mfe. 88.000

% £ b n a fd  Jo szimrrTuama
L ia ic pbźcienrui

D o  u a b j c i t t  t y lk o .-

Lwów, Drohobycz,
Hetmańska 6, Rynek 7.

Przemyśl, Kołomyja,
Franciszkańska 26. sidep firmy „Humanic“, Rynek.

H a r k n  n a s r a  s i ę  u s t a l a !
Skutki: naszej wr str wie! «•»

S R ŁA  O O B d ^ lA  Gródecka I

Giówna Komisja wyborcza aeic- 
gaiów na •Warne Zgromadzenie Za- 
kiach; Pensyjnego dla Funkcjonariu­
szy w7e Lwowie, podaje mniejszęm 
do wiadomości:

Ponieważ w obwodzie głosowa­
nia Kołomyja, należącym do okręgu 
wyborczego W ojewództwa stanisła­
wowskiego nie odbyły sie zupełnie 
w yoory z grupy ubezpieczonych w 
dniu 24-go czerw ca 1923, przeto za­
rządza Główna Komisja W yborcza 
dodatkowe wybory w  obwodzie gło 
sowania Kołomyja z grupy ubtzpie* 
cznych na dzień 29. Lipca 1923 (nie­
dziela).

W ybory odbędą się w budynku 
Starostw a Kołomyja w7 czasie od 
godziny 10-tej do 17-te i.

Ustalone listy kandydatów -z gru­
py ubezpieczonych, które wyłożone 
będą w  biurach tamt. S tarostw a do 
wyglądu w7 czasie od 23-go do 29-gc 
lipca br. /włącznie. pozostają te sa­
me. a  mianowicie.

Lista Nr. 1 z czolowcm nazwi­
skiem

Czajkowski Zachariasz
Lista Nr. 2 z czołowym nazwi­

skiem
Mroczkowski Maksymilian.

Zwraca się uwagę, że kartka w y­
borcza musi być kolom białego, for­
matu 1/16 z-wG-łego arkusza papie­
rń i zaw ierać mas i tylko numer listy 
kas idy darów oraz nazwisku czołowe 
kandydata i nic więcej.

Za Główną Komisje Wytoorctą: 
Frjling,

47 zastępca przewodniczącego.

SCHNAPićK, TH1MA* 
i BRACIA EICHMAN

Cement DO-tlandzki p ierw szorzęd nej j .- 
ości tylko w ago .,ow o d o s taw a  r a  y h- 

nia stów a — „ P I L O T 11,  L W < j V  
B a T O H Ł I G O  4 .  4755-2C

R ow ery  i w szelk ie części sk laaow e 
do tychże , opony, dętki, dzw onki i t. p.. 
foofbale, dętki i pompki iootbaiow e po­
leca najtaniej A. Friedfeld. Lw ów . J a ­
giellońska 9. W ysy łk a  na prow incje od ­
w rotnie. 990u

GA7A SZW AJCARSKA pierw szorzędne) 
jakości, pasy . w alce, kam ienie, kasp ry . 
transm isje. — C eny konkurencyjne. ..PI- 

I O T“. I w ów , B atorego  4, 4168

snuo.rti.»ia/n)t)ruj sicariyc i i Miooery<s^a,ai 
7}f* w T IIIP ilif  7  Specjalista chorób w e. ul. UlOtÓ lilii „erycznych i skórnych 
b. sekandarjusz szpitala p  wszch Lwów, 
słowackiego 4, naprzeciw głównej poczty, 
i.eczeme plam, brodawek, włosów elektro­
lizą i taniną, kwarcową. j» 43'i‘d-Oi

Podczas upałów letnich
używa tiażdy chętnie

H . k ła k a
czystą i kw ia­
tow ą,

pow szechnie znarie w ody kol.
H . Z% "ta  chło­
dzi przyjem nie 
chroni p rzed  bó­

lem giowv i m igreną.
H. Ż a k a
usuw a nieczystości prei, 
chroni p rzed  opaleniem .

m
T M
Perfumami

Boża Po.ska 
Chypre^Żak 

i hal ba
zachw ycają słę ptekne panie!
Żądajcie jc wszędzie, wystrzega" się 

falsu .ikatow! ?883 l
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